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Nasza lowica, a w szczególności P. Fa 8., Istwa, bez którego nawet bolszewicy obejść 
z pewag trwogą spogląda w przyszłość. Pio- się nie mogą. y f > 
nierzy czerwonych ideałów oglądają się | Każda jednostka z pośród inteligencyi, 
wok! ze zdumieniem, bo szeregi ich zwo- nawrócona na bolszewizm, | była dla rządu 
lenników topnieją, a era, zainicyowana ongi „sowietów wprost bez ceny i nie dała się za- 


ab. AM 


Miesięcznie 


przez Iio'aczewskiego i Daszyńskiego, 2a- stąpić, co stwierdza „autor artykułu (p. 
czyny, się zmierzchać. | Adam C.). Pisze otwarcie: 
Przed dwoma łaty P. P. S. rozpoczęła| „Nam potrzeba inteligencji, która wy- 


swą dostrukcyjną robotę pod dobremi dla rośnie w sferze naszych ideałów. inteligen- 
siebie suspicyami. Wszystko zdawało Bię |eyi, która nie pójdzie ręka w rękę z reak- 
sp zyjać jej zamiarom. Trzymała przecież |cyonistami i wrogami masy robotniczej i lu- 
w riu ster rządów, swą dłoń na pulsie dowej. Nam potrzoba, by cała ta szeroka 
polityki zsorunicznej i miała Sejm sobie na- |rzesza inteligenckiego proletaryatu zasiliła 
pozór powolny. Jednakowoż samowładztwo nasze szeregi, wnosząc w nie element twór- 
czerwanezo Sztandaru w Polsce trwało języ, ożywczy, byśmy kiedyś nie byli ska- 
dość krótko, Rzekoma potęga partyi, TOZ- |zani na improwizacyę (tak, jak ho'szowicy). 
dmuchana pizez nią samą do kolosalnych |lęcz mieli w swem łonie prawdziwie warto- 
rozmiarów. nie była istotnie potęgą. Więcej |ściowych i fachowych pracowników na każ- 
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kał draźn enia tutejszych Niemców i tak już 
rozżatonych na Polskę bez miary, że już dwa 
lata o własiych silai przetrwała a co gorsza 
sięga obecnie i po Górny Śląsk, eo już jast wo- 
bec Germanii zbrodnią nie do darowania. 
Ano... Muszą już nam wo wybaczyć panowie 
N emey, jak my wybaczamy komitetowi, aran- 
żującemau uroczystości bydgoskie, że rio wziął 
zbyt wysokiego w nich dyapazonu. ale dzięki i 
za to, eo było. ST. TUCH, 


Gzy zbliżenie polsko-czeskie? 


W gazetach czeskich i n ektórych słowackich 
można było często spotkać napomnienia i wska 
zówki, jak się mamy zachowywać, aby zasłu- 
żyć na łaskawe przyjęcie do wielkiej rodziny 
Słow an. Odnosiło się przy czytaniu tych rze- 
czy wrażenie, jąkoby Czesi byii jedynie upra- 
wniepi do kierowania polityką wszystkich Sło- 
wian. W ostatn ch tygodniach jednak jakoś zła 
godiieli, Z dcia na dzień mniej tych ojcowskiel 
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tam było hałasu. niż treści i więcej samo- 
chwaully, niź zaufania narodu, 

Urok P. P. S. blednie w tempie dziwnie 
sayikism. Za długo byłory wyliczać wszyst 
kie jej zawody i rozczarowania. Wystarczy 
zanotować dwa fakty o znaczeniu zasadni- 
czem: namiętną „próbę sił* i sprawę kon- 
Btytucyi. 

W ciu tych kampaniach uświadomione 
narodowo społeczeństwo wygrało wielką 
Btow so, kładąc lewicowych podżegaczy na 
obie łopatki, Kiedy na froncie bolszewickim 
groziło poważne niebezpieczeństwo, P. P, S. 
(ża rzadów SŚbkulskiero) proklamowała ge- 
noruny strajk kolejowy, aby sparaliżować 
transocrtyr wolska į zmusić państwo do za- 
warcia pokoju za wszelką cenę. Energiczny 
G6druch przeciwko czerwonemu  terrorowi 
wzbudził do życia orzanizacyę samoobrony 
spolecznej, która w krótkim czasie udowo- 
dniła P. P. S. jej niemoc w „próbie sit“, peł- 
nej iścio żywiołowego rozmachu. W jesieni 
ub. r. wskutek terroru lewicy, głosowanie 
nad sprawą senatu nie doszło do skutku. 
Załumiał, sią epinia zagraniczna, że wobec 
nierozwiązanych problemów pierwszej wagi 
nasz Scim ustawodawczy zdobyć się nie 
może na uchwalenie konstytucyi, będącej 
kamienisam węgielnym kredytu Polski w 

aństwach zachodniej demokracyi. W ubie- 
giym jednak tygodniu Sejm położył kres 
uroszczenien lewicy do wszechwładztwa 
nad Polska. Uchwała o senacie służy za do- 
wód, że mimo haiaśliwych frazesów į gwał- 
townych gestów P. P. 5. wraz ze swoimi 
pont niewiele znaczy, gdy przyjdzie 

dawn SES 

„o itturamym bicgiem rzaczy, po szeregu 
Rioppwodzeń w zasadniczych kwestyach, 
Bocyaliści spostrzegli, że ich gwiazda po- 
czyną Świecić coraz słabiej. Stosowana 
p zez nich polityka terroru zawiodła. Szu- 
3,4 zatem nowych dróg i środków, opa- 
tentowanych już dawno, ażeby trafić do 
duszy narodu. 

Że P. P. S. trąbi na trwogę, świadczy 
© tem artykuł, opublikowany w ostatnim 
numerze „Nap zodu“, p. t. „Młoda Połska — 
młodą reakcyą"*. Lęk socyalistów wobec 
niepowodzeń. sypiących się na partyę, stre- 
szczu sie w jodnem słowie: „Gore!“ 

„Autoruwi owego artykułu chodzi miano- 
Wici — mówi o tom wyvruźnie — o pozy- 
skanie dla socyalizmu szerokich warstw in- 
talicencyi polskiej, jako „mózgu“ społeczeń- 


{dom stanowisku“. 

A zatem P, P. S. marzy ciąglo o ultra- 
lozerwonej Polsce. Śni się jaj ustawiez- 
nie władza nad „państwem rad robotni- 
czych“. Aby sen się ziścił, warto pozyskać 
inteligencyę, bo to czynnik niezbędny w 
administracyi nawet terrorystycznej Topu- 
bliki rad, Niestety jednak —i tu tkwi jądro 
sprawy — ta inteligencya wymyka się z rąk 
socyalistom, jak zaznacza „Naprzód“: „Na- 
sza uwaga, zaprzątnięta zagadnieniami nma- 
tury politycznej i gospodarczej. nio zwykła 
się zajmować tak ważną kwestyą pracy 
wśród młodzieży inteligentnej (studentów 
i akademików). Tymczasem niebezpieczeń- 
stwo z każdym rokiem dwoi się i troi, wy- 
rastają coraz to nawe zastępy reakcyoni- 
stów — i nie sposób nie zawołać: Hannibal 
u bram. gdy sprawa tak źle już stoi". 

Cenne wyznanie! Stanowi one pieczęć na 
dokumencie, podpisanym własnoręcznie 
przez P. P. S., która stviendza upadek swe- 
so „prosticeu' w Polsce. 

Za dokładny komentarz w tej sprawie 
niechaj posłużą końcowe słowa „Naprzodu“: 

„Perięulumin mora“ — woła autor 
niemal Z rozpaczą. — Muszą się znależć lu- 
dzie, oddani naszej sprawie. którzy się zaj- 
mą ruchami organizacyjnymi wśród mlo- 
dzieży, byśmy kiedyś mieli we wszystkich 
warstwach społeczeństwa pracującego zwar 
tą masę wyznawców naszych haseł. Odda- 
na naszej sprawie młodzież inteligeneka 
ipoprowadzi ponadto najlepiej pracę wśród 
młodzieży robotniczej, której przecież mu- 
simy główną uwazę poświęcać. Nie bedzie- 
my narzekali wtedy na brak instmktorów 
i pracowników wśród naszej młodzieży ro- 
botniezej i nie będzie ta robota tak słaba, 
jak ezosto obecnie", 

A zatem znowu przyznaje „Naprzód“. że 
propaganda haseł socyalistycznych nie idzie 
cładko. Ażeby ją pchnąć na właściwe tory, 
trzeba dopiero werbować pod czerwoną cho 
rągiew rzesze inteligentnej młodzieży. Ale 
ta młodzież — stwierdza antor wyraźnie — 
odpływa masą do przystani „reakcyjnej“ 
i chrześcijańskiej prawicy, . 

Okres woiennaj demoralizacri mija, oma- 
dają na spód fali żywioły destrukcyjne. 
ustepuige miejsca wartościom stałym. które 
Iniesio ze soba przedowszytkiem chrześciiań- 
ska demokracya, Siny dotąd organizm 
P. P. S. zaczyna się rozkładać. E. K. 


W mnamietną rocznicę... 


(Korespondencya „Głosu Narodu"). 


Bydgoszcz, w styczniu. 

Rok temu właśnie... 

Przyszły błękitne wojska Hallera do Bvdgosz 
czy i pierz'hnęły przed n'emi krzyżackie zastę- 
py. Bydgoszez była wolna, wolny był wet po- 
tem cały powiat nadnoteck:, a po nim wreszcię 
i całe Pomórze. | 

Rok temu właśnie... 

Więe kiedy przyszły dni roczn'cy, takiej ra- 
dosnej, jakżeż nie było jej Święcić, jak nie uez- 
cić obchodem i możliwie najwspan alszym pro- 
gramem. Bydgoszcz wystąpiła w całej gali, ko- 
mendę objął specyalnie w tym celu utworzony. 
komitet. I może dlatego właśnie ohchód przy- 
brał piętno oficyalne, był zbyt  hieratyczny 
i liczący się ze względami różnemi i względzi- 
kami. Nie zaproszono zp. an gen. Hallera, au 
Dowbora-Muśnickiego, choć ogół się tego do- 
magal i głośno o to wołał. 

Właściwa rocznica przypadła na dzień £0 bm. 
Było to we czwartek, Le z „żeby ludu nie od- 
rywać od pracy", eały obchód przenies ono ua 
najbliższą niedzieię, t. j. 23 stycznia i nadano 
mu cechę „przyjęcia wojsk, powracających z 
frontu", choć wojska te coprawda powróciły już 
do nas parę tygodni temu. 

© soraya zatem ograniczono się jedynie 
do solernych nieszporów, ©odprawionych we 
wszystkich kościołach i do skromnych w 


nie, urządzopych w kilku tutejszych salach pu- 
blicznych. 

Ale za to na n'edzielą rynek przybrano od- 
świętnie w sztandary, zieleń. chorągwie i fere- 
trony. Przed ołtarzem polowym ks. kapelan 
Wilkans odprawił mszę św., której słuchał ró- 
wnież przybyły na uroczystość ks. kardynał 
Dalbor oraz głównodowodzący armią wielkapol 
ską, gen. Raszewski. Po mszy św. ks. purpurat 
wygłosł pełne zapału przemówienie do żołnie- 
rzy i udzielił wojsku kardynalskiego błogosła- 
wieństwa. poezem gon. Raszewski dokonał ce- 
remonii wręczenia siedmiu kawalerom orderu 
„V rtuti militari“. 

Wreszcie pochód. Długi i wprost imponujący. 
Szły deputacye, stowarzyszenia, bractwa. nie- 
siono chorągwie, embiematy, tablice z uapisa- 
mi i t. p. W ślad za niemi cały garnizon mia- 
sta odbył uroczystą defiladę Pochód kończyły 
zastępy Świeżo formowanej Zachodniej Straży 
obywatelskiej, zaopatrzonej w broń i mundury. 
Dziarska postawa junaków budziła wśród wi- 
dzów entuzyazm. 

Po poludniu w sali hotelu „pod Orłem" odbył 
sę bankiet na 150 osób ku uczezeniu karpusu 
oficerskiego. Toastowano na cześć ks. Kardy- 
nała, generałów, kawalerów „Virtuti militari", 
wreszcie red. Nowakowski wzniósł toast „ko- 
chajmy sie“, nawołujący do zgody mędzy trze 
ma dzielnieami. 

Wieczorem dano w teatrze szopkę rydlowską, 
i na tem uroczystości się skończyły. 


ostrzeżeń i rad i coraz częściej słychać z nad 
Wełtawy nową piosenkę, której refrenem są sło 
wa: „Zgodźmy sę z braćmi Polakami". 

Nasze dzienniki notują te wiadomości, pocho 
dzące „podcbno* z poważnych źródeł. Przypusz 
czać należałoby, że te przebąkiwasia o przyja- 
źni to nie mnego, tyiko wstydliwy wstęp do n v 
dalekich rokowań czesko-polskich w sprawie ja 
kiegoś porozumienia, czy sojuszu. 

Naród czeski jest dz é w Polsce na tyle mie- 
nrawidzocy, że trzeba bardzo silnych dowodów, 
aby ras przekonać o konieczności i mo- 
żliwości zgody. Bo o ile dowody gospodar- 


cze silnie przemaw ają za rychłem zbliżeniem | 


się obu narodów, to poityczne przyczyny — 
jak dotąd -— zie pozwalają na nie. 

Przed kiku dniami czytaliśmy donies enie, 
że senat czeski ratyfikował traktat z Polską z 
tem zastrzeżeniem, iż ofiarę(1), jaką ponio- 
sło państwo czesk e w Cieszyńskiem, na Spiszu 
i Orawie, uważają „za bolesne ustępstwo ua 
zecz przyjażni polsko-czeskiej". W rzeczywi- 
stości jedrak Czesi cieszą się z rozstrzygnięcia 
Rady ambasadorów i chcieliby za wszelką cenę 
utrzymać dzisiejsze granice na Śląsku Cieszyń- 
skim. 

Czesi wiedzą dobrze, że stanowisko Polski 
po podpisaniu pokoje*w Rydze i po zawarciu 
sojuszu polske-frantuskieęyo wzmocni się powa- 
żnie i że nasze dążenie do naprawy granie z 
23 lipca 1920 nabiera coraz reain ejszych wido- 
ków. Nie więe dziwnego, że dążą do rychłego 
porozuminia, byleby naszą rażące% krzywdę u- 
wiecznić, Wewnętrzne zaś stosuuki w państwie 
czesk em są nio do pozazdroszczania. Po dwóch 
latach istnienia republiką czesko-słowacka Bię 
chwieje. 

Były minister dla Słowaczyzny, dr. Derer, 
oświadczył niedawno temu stau:0wczo. że nie- 
podległa Słowaczyzna ne może istnieć, Zosta- 
je to w związku z prarą ks. Jehliezki, prowa- 
dzonej, jak wiadomo, z Poski, dążącej do oder 
wania Słowaczyzny i stworzenia z niej państew 
ka riepcdległego, opartego o Polkę. Porozu- 
miene więe z Polska wzmocniłoby stanowisko 
Czechów na Słowaczyźnie. 

Należy przypomnieć braciom Czechom, źe 
przyjażń między nini a nami już istniała i mo- 
gła do dz siejszego dnia wyróść za prawdziwą 
potęgę. Zakopane, Praga. Lublana mogą o tem 
więcej powiedzieć. Są to zresztą znane rzeczy. 
Czesi chyba widz eli wtenczaa, jak przychyłnie 
przyjęła cala Polska te wspólne usiłowania, I 
co przeszkodziło daiszemu rozwojowi istnieją- 
tej już bratniej zgody? Nie innego, tyłko: m a- 
nia wielkości i skrajna zachłanność poli- 
tyków czeskich, ukoronowana zdradzicck m na 
padem na Cieszyn i podstiępnem uzyskaniem 
polskich terenów na Spiszu i Orawie. 

Macie naszą rękę do zgody, ale pod warun- 
kiem: Polacy należą są Polsce! Godzimy się na 
wet na to, aby przy rozgrawiczeniu uwzględnio 
no wyłącznie mapy i statystykę waszych uezo- 
nych. KS. F. MACHAY. 


Sprawy ruskie. 


(„Wolny uniwersyteż ukraiński w Wiodniu*, — 

|„Ukraińskij Wistnik*. potomek „Dila“. — Dymisya 

Petlury. — Gdzie rząd o pełnej władzy? — Spe 

kulacya marką polską | ukraińskim karbowańcem 
w terenie przyfrontowym). 

Przed niejakim czasem donieśliśmy, że, jak 
(grzyby po deszczu, mnożą się „wszechnice* 
ukraińskie na emigracyi. oczywiście szumnie 
tak nagywane przez Rusinów. Nam wypada je 
ochrzcić mianem conajwyżej placówek oświa- 


towych, trudno bowiem uważać za siedzibę |federalista) a jego zastęneą Perjeckiego (ze 


wyższych uczelni ruskich Częstochowę lub 
Tarnów. Ukraińcy nie chcą się zgodzić na 
uniwersytet w Stanisławowie, upierając się 
gwałtem przy wszechnicy lwowskiej, na eo 
znowu nie mogą przystać Polacy ze względów 
zrozumiałych. Woleli przeto wybrać pod 
wszechnicę grunt zupełnie obey, a mianowi- 
cie Wiedeń, Jak donosi „Ridnyj Kraj“, odby- 


| 


„wolnego uniwersytetu ukraińskiego", 


ło się tam dn. 17 stycznia uroczyste otwarcie |rzy (Mikołaj Zaliźniak contra „lewomu“ człon- 


: Od tygodnia zaczął wychodzić we Lwowie iantypetlurowcy: 
ieczor-j Przebieg ieh naogół był tego rodzaju, że uni- ¿organ ukraińskiej partyi „trudowej“, „Ukraiń- |ści“, — oraz narodowi republikanie i a |nych wyżej majatków i gruntów, a więc i ho- 
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Warszawa. (Telef, wł). Donoszą z Paryża, 
iż Ks. Arcybiskup Teodorowicz i Książę jpolskim co następuje: 
Biskup krakowski Sapioha, bawiący obe-| „Polska może być pewną mojej najgięhszej 
cnie w Paryżu, oświadczyli korespondentowi , miłości, jeżeli niekiedy wskutek braku dekład- 
pźryskiemu „Gazety Warszawskiej”, że Papież nyeh informacyi zachodzą wypadki, które 
po wysłuchaniu zażaleń Episkopatu polskiego, 'zdawałyby sią dowodzić czegoś przeciwnego, 
upoważnił kler polski na Górnym Śląsku do (nie dajcie się unościć, ale przyckcdźcie Go maie 
wzięcia udziału w propagandzie piebiseytowel, | pewni, że zawsze was wyriuchom i nie po: 
znosząc w ten sposób znune rozporządzenie zwolę na to, żeby Polsce zrobiono lrzywięt, 
kardynała ks. Eertrama, 
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W. mAs zakar Kard. Baana. 
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DALSZE KONFERENCYE MIĘDZYNARO. 


Warunki podyktowane Niemcem. ck 


m 2 i M ` 
Berlin, P. A. T. Wed. Biuro korcsp. Dyplo-| Londyn. P. A. T. Wied. Kino koresp, Kou- 
matyczny sprawozdawca Agcaeyi Havasa dO- ferencya paryska uchwalila trzy dwisze m'eday 
Ros N sA hwaly U i 3 mz 
nosi; Następujące uchwaly zostały Niemcom | narodowe konfer eye, a manow cie w Lonty- 
zakomunikowane: lnie, Bruksel i w pohiiżu Trycsiu. 


W sprawie rozbsojenia przyjęto sprawozdanie penon 
marsz, Focha z mieznacznemi zmianam . Niem- | a PRASY NRADCURAEJ 
cy muszą swoje ustawodznstwo uzgodmić z po | Paryż, P. = T. Ag. GRE: Dzienniki wyPa» 
Pana? traktatu, znieść a to stano- e AGCA oo zes Bl a. 
wiską oficerskie w min wojny do Wiem RECEY Zo z 3 m 
wydać zbyteczny akiict/a! M do 28 A rowali nroczystość cdbudcwy Europy pokcjn. 
go, rozainzgh straże mieszkańców do 30 A R ia AA 0 rj got het i 
ca, rozbroić rezerwowe okręty wojenne do 39%: Jaką ocegran b dl 
want = ukl EO Winny oce | 
się w udowie | wszystkie łodzie podwadne „ink ==> Bl > 
do 31 lipca, U M sk które zostały a - e RE g ir A Ae 
zniszczone w roku 1919, zrzec się utworzenia |+ ams A ku 2. WI RNEDJN 
policyi aeronautycznej i przyjąć postanow enia |10 meiak jest on w Ścistym kontakcie z Mulłe 
aliamów, wedle który'h ma istnieć różnica mię Tandem i zgoda panuje pomiędzy tymi dwoma 
dzy żegługą powietrzną, cywiną i wojskową. | Wami stanu. 
Porozum enie aliantów w kwestyi odszkodo- PRASA ANGIELSKA O REZULTACIE 
wań będzie zakomun'kowane komisyi „odszkodo KONFERENCYT. 
a A iż 2 PWR i węch Londyn. P. A. T. Wied, Buro koresp. Uchwa 
emey £ 4 pomi kasowe, ły komfereacyi paryskiej spotykają się w prasie 
które będą się równały udriałow ich w ratach |z nznaniem. Wszystkie dzienniki podnoszą je- 
rocznych. Przewidziane są postanowienia kanie, | qrąk. 7 3 z ia, 
MIRO SOA ł |d ak, że na'eży oczekiwać zgody N emi. Oga 
A irad ci obsadzenie terytoryów nowych, |szają one depesze swoich koresprzdentow, w 
przedłużenie okupacył prowintcyj nadreńs! i których k i Ra EM ea SP BL 
GRZE R NES sk c tóry podkreślają zgodnie ziana pracy nio. 
yskiuczenie Niemiec z Ligi narodów, m'eckiej prze iwko przyjęciu uchwat paryskich. 
ODSZKODOWANIE W WĘGLU. W Niemczech panuje op'nia, iż odszkodowaiia, 
j i r wymagare przez alantów, jest za wysokie, 
Paryż. P. A. T. Biuro Wolifa. W kwesiyi we- Sunday Times“ piezo, że uczucie zadowolenia 
glowej stoi rząd francusk na następującem sta przenika Świat. Niemcy zrozumieją, że naszą. 
nowisku: Francya żąda miesięcznej dostawy iw ochać obecnie wszelkiego rewanżu. „Da'lę 
miliony 200 tysięcy ton węgta. Zapłata 5 mk. w |Chronicie" wywodzi, że porozumenie aliantów 
złocie za tonę. „która „była przeznaczona dia stanowi szezerólny sukces. Alanci nietyko u- 
aprowizacyi górników memicckkh, ma być ska- chwakli, co Nemcy mają zapiucić, lecz talży 
sowana, natomiast ma być przyznana premia określili, eo sami uczynią, jeżoli Niemsy uia du- 
za dobrze wydobyty węgiel. „konają zobowiązań. 


+ 
Ej 
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skij Wistni s“, pod rodakcyą Michala Stru- narodowa“, zrączny pseudonim zwolenuikw 
tyńskiego. Posiada on ze sobą historyę isto- Skoropadskiego. Z Galicyi uczestniczyli w po- 
tnia kameleonows. Nin każdemu wiadomo, że siedzeniu „trudowey*, czyli narodowi demo- 
praazczurem tej guety było polakożercze „Di- |kraci z „Dita“, tudzież radykali z obozu Ma- 
to“, tak nam dobrze znane z czasów przedwo- kucha i Trylowskiego (ci ostatni t. zw. sclań- 
jsnnych. Próżnoby dochodzić wszystkich po sko-radykalni), 
staci i tytułów, w jakie się ten dziennik w cią-| Dużo się mówi w Polsee o spekułacyi wa- 
gu lat ubiera}. Wystarczy wymienić dla oryen- lutowej która święci od diuższego czasu orgie 
tacyi bodaj dwa ostatnie, a mianowieie „Hro- sprowadzając dła kraju nieobliczalne szkody. 
madzka Dumka“ i „Ukraińska Dumka". Obie ;Warto w tej mierze zwrócić uwzre na wscho- 
zawieszono niedawno za wrogie stanowisko |dnie, przyfrontowe krańce Rzerzypospel'tej. 
wobec państwa polskiego. Wszelako gadzinie |„Ridnyj Kraj“ donosi w korespcndencyi z Bro- 
odrasta głowa po głowie i oto w łańcuchu |dów, że na całem terytoryum w pobliżu da- 
ustawicznych przeobrażeń staje przed nami |wnego frontu wre spekulacya walutowa, a za 
staro „Dito“. marką polską płacą tam po 450 Larbowań- 
W ostatnim numerze podaje wyżej wywie- |ców. Snuje się też wielu spekulanów z gie- 
niony ergan sensacyjną, bądź co bądź, wiado- |bokiej Ukrainy, którzy skupują ukraińskie pie- 
mość, że ataman Petlura złożył na ręce |niądze i wywożą je do Charkowa i Poltawy. 
Andrzeja Lewickiego, wiceprezesa ukraińskie- | gđzie ukraińska tysisczką dochodzi do 20 
go rządu, podanie o dymisyę ze stanowiska |i 25 tysięcy rządowych. W okolicach bliskich 
atamana Í kierownika dyrektoryatu Indowej |frontu tysiąezka ukraińska kosztuje 10 do 12 
republiki ukraińskiej. Jako przyczynę tego |rządowych. z. 
kroku boie zwołanie zorganizowanej w Tar- 
nowie Rady republiki ukralńskiej z pełnią j” A 
władzy. Właściwym zaś powodem ma %yć nie- >| noki 
choć internowanych oficerów do Polisy: Nadużycia rząd gdańekiego. 
Wogóle od „Rad“ ukraińskich roi się naj W myśl artykułu 107 wersalskiego trakta- 
świecie. Dnia 4 stycznia rozpoczęła swe obra- jtu pokoju zostałą przenicstoną wszelka wła- 
dy w Wiedniu Rada Nacyenalna, aby stwo- jsność, należąca do Rzeszy lub państw ziemie- 
rzyć jednolitą politykę ukraińską w duchu Pe- jckich, a znajdująca się na terztoryum wolue- 
truszewieza. Konferencyę zagaił gen. Grekow. igo miasta Gdańska na główne mocarstwa 
Przewodniezącym wybrano Szełuchina (socyal- |sprzymierzone., i stowarzyszone, które ją o2- 
stąpią Woelnemu Miastu lub państwu polskie- 
mu, stosownie do tego, co przez nie za għ- 
szne uznane zostanie. Własność ta składa się 


z licznych objektów, budynków, placów i ło- 
menów, koszar, linii i ehjekiów kolejowych. 

Były tymczasowy, smutnej pamięci, komi- 
sarz wolnego miasta Gdańska z ramienia Ligi 
narodów, Sir Reg. Tower, a więc nie jedynie 
do tego uprawnione możarstwa sprzyimierzo- 
ne, oddał bezprawnie w pierwszych duch li- 

dawni |stopada 1920, przed swoim wyjazdem do Cte- 
„federali- |newy, administracyę Wszystkich wapernia- 


Lwowa). Uchwałono permanencyę Rady, a p. 
Perjecki, zamykając posiedzenie uznał ją za 
zjednoczenie partyi i organizacyj dla eełów pañ- 
stwowo-twórczych. Prasa ukraińska strzeże pil- 
nie tajemnicy tych obrzd. Wszelako wyliczenie 
uczestników wedle stronnictw rzuci pewne 
światło na ich program nolitvezny. Z Ukrainy 
wzięłi udział w konfereucyi Radv: prawi ese- 


| 


kowi partyi, prof. Hrreszewskicmu), 
„samostijnicy” i 


Sr. Z 


leai w ręce rządn wolnego Miasta 
który wówczas prawnie nie istnia gdyż wol- 
na miasto Glańsk rozpo igloo swe istnienie 
istogada 1529. Wad tegoż 
wszowaianą 


DU 


doyimo z dniem 15 
dnia sprawuje więc nicczalnie 
admiaistricyo nad dawną wisennścią niemie- 
skiej Rzcszy w Gdańsku znany z hakatyzinu 
at tutejszy w  charakterza dzierż ciela 
(frevifinder. ca się wyrnénie sprzeciwia po- 
slinowiemiom traktaiu werszwkiego, pestana- 
w.enicm  konwencyi polsk gdańskiej, poig 
eim prawnym i zdrowego rozsadku. 
Nałożone nieleratn'e na senat wolnego mia- 
sta Gdanska obowiązki adwinistratora dóbr 
i majasków, których znaczna część musi być 
przyznaną już w najbliższych miesiącach na 
własność państwu pol-kigmu. pojmuje i wy- 
koravstuio ten senat na szkodę interesów Pal- 
ski. I tak, zajął i przebudował na biura ar- 
gitrackio wielkie koszary t. zw. „W iebenka- 
sorne“, oraz budynek dawnej skoly wojen- 
naj, przebudowuje wielki graach byłej korasn- 
dy korpuśnej na pomieszezcnio sali posiedzeń 


tuteszego Sejmu, wydzierżawił koszary arty- 
leryjskia prywatnej fa 


san. 


fabryce cygar, Oraz sprze- 
dał osobom prywatnym urządzenie dawnej fa- 
bryki broni, choć ca do tych  wszysikich 
objekżćw nia zostalo dotąd  rezstrzygniętem 
przez mocarstwa sprzymierzane. czy One Z0- 
staną przyznane na własność Polsce, czy też 
w. m. Cdeńskowi. d 

Zbroduieze to postępowanie sprzeciwia się 
przepsom prawnym © wykonywaniu obowiąz 
ków administracyj, a ma jedyuie na celu po 
stawić komisyę lady ambasadorów, mającą 
tutaj niehawem przybyć dla przeprowadzenia 
podzisła dawnego modowego majatku między 
Pyjska i w. m. Gdańskiem. przed fakta do 
kanane, wsnomniauo wyżej objekta i b8- 
dynki są konieeznie potrzebne dla celów w. 


Zn 
KA 


. 


m. wdarska. 
cewka temu bezprawnemu  postępowa- 
poon sk rząd polski przez swego gencralne- 


vo komisarza Biosiutcekiego energiczny pro- 

tost vs ręce sepatu gdañskiero, podnosząc 

sprzeciw przeciwko tym zupołnie nielegalnym 

jadnestronnym zarządzeniom i praktykom tu- 

tejszych władz. e 
Gdańsk, 25 stycznia 1921. 


PRERZE ADR "=ZYTYZYZ TN ZREKE 
me" 


KRONIKA. 


Kraków, 1 lutego. 


„GŁOS NARODU" s dnia 2 Lutego 1921 roku. 


Nr. 26. 


| 


fail devoro kemitetu skłedkowego, na którem niewiadomo czy ze złej woli, czy też z niedo- kurs przyjmuje do dnia 12 b. m. ka i patei ma ea ar De 
ano sm aibliższ ubramia, na lostwe keni ikeyi bezpieczeństwa pu- Biur rsów dla dorosłych", Warszawa, Kru-;9P'?X4 tow, Pax buos, Bw, Wincentego a Paula, 
OŁRAGZORO tormn  najhliższcgo zebi , Da jestwa do pełn enia funkeyi bezpieczeństwa p uro Ku asłych", W J Spodziewać się należy, że jak dawniej wio» 


N A LISTY FLERBISCYTOWE. 
Jak denióst konsulat polski w Opolu, m'gdzy-: 
sojusznicza Kom'sya plebiseytowa zarząńziła, 
że wnioski o weąguięsiu na listę uprawnio- 
nych do otesowania r! biscytawego mogą być 
icszcze nadsyłane w drodze tolegrafieznej do 
dia B b. m. włącznie. a to pod adresem Komi-, 
tetu (Komites paritaires} miejsca urodzenia od- ; 
nosnej osoby, praenacej wykosać prawo gloso- | 
wanią. Wnioski takie muszą być jednak po- 
parte — najpóźniej do dnia 10 b. m.. włącznie 
i to w przepsauy sposób — potrzebnymi do-, 
kumetanmi i t. d. Równocześnie przypomina: 
się, że wszelkich informacyi i pomocy w spra-, 
wę glosowania plebiscytowego udzielą w Kra- 
kowie Tow. ochrony kresów zachodnich, ul 
Retoryka 5, które też orgauizuje transporty | 
głosujących na Górny Śląsk. 

SERAWCZDANIE ZE ZJAZDU GÓRNOŚLĄ- 
ZACZEK w Gliwicach złoży p. Halierówna dzi- 
siai, 1 b, m, 0 godz. 6 wieczorem w Kole | 
polit. Bolek, przy ul. Wolskiej 13, I p. 

ŁGBRANIE KRAKOWSKIEGO KOŁA KS. 
KS. PREFERTÓW sekcyi szkół Średnich odhe- 
dzię się we czwartek 3 b. m. o godz. 5 po poł. 
w budynku seminaryum naucz. męskiego. Na, 
porządku dzennym sprawy Stowarzyszeń reli- 
siinych. 

GRUBIAŃSKA NAPAŚĆ, skierowana prze- 
ciw naszemu współpracownikowi, ks. Francisz- 
kowi Błotnickiemu, jaka pojawiła się w Nrze 
24 (z d. 29 styczna b. r.) „Kuryera Lwowskie- 
go“, jest tak bezdonnie idyotyczną, że nie 
zwróciłibyśmy na nią uwagi. gdyby nie bez- 
czelne klamstwo, jakiego dopuścił sę apasz! 
dziennikarski, autor owej napaści. Otóż ks. F. 
|». pom'eszczał swe utwory poetyckie w „Ku- | 
'ryerze Lwowskim“, ale wtedy, gdy tem pismem | 
k orowali, względnie w niem pracowali ludzie 
jtej miary, charakteru i uczciwości, co Wy- 
,Slouch. Niema zatem prawa pisać wspólpraco- 
|wnik dzisiejszego „Kuryera Lwows.* — 
jorganu ludowcowo-żydowsk'ego, „że ka. Błot- 
¡nicki dzięki pobłażliwości naszej redakcyi*, 
jusnieszezał swe poezye w „Kuryerze Lwow- i 
skim. Różnica bowiem między ówczesnym 


T, m [GQ fa : 2 c . m PaA . . . 
zez „Kur. Lwows.* a dzisiejszym jest taka, | ye, ozdobione okolicznościowymi napisami, po- 


jaka zachodzi między poważnym organem a! 
szmatką demagogiczno-partyjną, 

MYLNE INFORMACYE, W ostatnim nume- 
rze krakowskiego tygodnika „Nowiny Po- 


janasto i ubezwładniwszy go, zabrali mu porifel 


b/cawego, patrzą obojętnera okiem na narażo- cza 21. Stypendyści instytucyi samorządo. 
ne na szwank życie mieszkańców okolicy Par- wych i społecznych mają pierwszeństwo. Opła- 
ku Krakowskiego, zmuszonych powracać pó- ta za kurs 200 Mp. Uczestnicy kursu, posiada- 
dniejszą porą do domów, co też ośmiela bandy- jący wyksztaiconie przynajmniej seminaryjna, 


"tów do coraz to częstszych rabunkowych na- | otrzymają, po złożeniu egzaminów, świadectwa, 


nndów. — Dowiadujemy sę — naturalnie nie EGZAMIN DORAŻNY NA POMOCNICZE 
ze źródła policyjnego — że znowu w sobotę SIŁY NAUCZYCIELSKIE odbędzie się w Po- 


20 z. m. o godz. 11 wicezór na powracającego znania dnia 15 b. m. o godz. 9 rano w II szkole, 


keto Parku 
p. Jangmana, napadło kilku bandytów, 
ciężko go pobiwszy , zabrali mu kilkanaśc e 


Krakowskiego artystę-rzeźbiarza,! wydziałowej, przy ul. Działyńskich, Wymaga- 
tórzy nia egzamiuu objęte są programem, który otrzy- 
ać można za poprzedn'em nadesłaniem 10 Mp. 


tysięcy marek. Jest te juź w ostatnich czasach w sekretaryacie Dyrekcyi państw, kursów se- 
czwarty z rzędu wypadek rozbójniczego napadu minaryjnych przy Minist. b. dzielnicy pruskiej 


kelo Parku Krakowskiego. — Ciekawe, z ja- 
kich powodów połcye krakowskie tak pobła- 50 Mp. Zgłoszenia wraz z życiorysem, uwierzy- 
żliwie traktują te dzikie rozboje? |telnionem świadectwem szkolnem, Świadectwem 

ZA WYWÓZ PIENIEDZY poza granice państwa moralności i metryką urodzena, należy skio- 


jaresztowano wczoraj ra tut. dworen kolejowym 'rowas do wspomnianej Dyrekcyi kursów. 


Cyle Dreimann, u której zakwostycnowano około ; 
miona marek p, i obea walutę. ł 


KURS KIEROWNIKÓW SPÓŁDZIELNI BU- 
W KRAKOWSKIM SĄDZIE WOJSKOWYM, DOWLANYCH. Dnia 10 marca b. r. zostaja 
pod przewodnictwem maj. k. s. Dra o kiego, otwarty w Kaliszu dwutygodniowy kurs kie- 
toszyla się wczoraj rozprawa przeciwko Józefowi | rowników 5 ATZYSZE j r 
Bukale, Janowi Kanikowi f Janowi Kussrt:doro- | rya RON E krą (es 
wi, żolnierzom 21 p. art. polnej. Wedlug aktu. ko R. S S ES Adka ASAE SER 
oskarżenis, obwinieni w październiku ub. r. wy- JU: Przedmiotem wykładów będą: zasady orga- 
prowadzii prof, gimn..w Rzeszowie, Rembacza, za niaicyi spółdzielczych, sposób prowadzenia 
spółdzielni, rachunkowość, strona prawna spół- 
s zdr dzielni, rozpoznawanie i przechowywanie mą» 
prowadzonej rozprawie, Pukała został skazany na , (> FA y 3 
15 lat ciężkiego więzienia, eo do Kanika zaś, try- | teryałów budowlanych it. p. Kurs będzie bez- 
bunal, uwzględniając, że został on przez Bukałę płatny. Zapisy przyjmuje i wszelkich informacyi 
wciągnięty do uczestnictwa w rabunku, zasądził udziela Patronat spółdzielni budowlanych, 


go na 3 lata ciężkiego więzienia, trzeciego zaś qy, 3 "aae AS p 
7a współwinę w napadzie skazano na 5 lat cięż- Warszawa. Aleje Jorozolimskie 55, II piętro. 


kiego więzienia, 


z kwotą 5000 Mp., zegarek złoty i t. d, Po prze- 


Zawiadomienia | komusikaty, 


BIBLIOTEKA MUZEUM PRZEMYSŁOWEGO, 


Z Pojskł i ze Świata. z dni 1 b, Ez) ab 
DZIEŃ GÓRNOŚLĄSKI W WARSZAWIE. etysma bedzię cd aea bikiioteki kiuzoum 


Ubiegła niedziela upłyngła w Warszawie pod, wieczorem. 
znakiem Górnego Śląska. Po uroczystem nabo- | YST AWA DIEC? RSE prze- 
żeństw e w kościele popijarskim, eelcbrowanem TIowem została przedłużona do dnia 7 b. m. 

4 t ' „DZIECI DLA DZIECI“, Przedstawienie, urzą- 
gen ks. kard. Kakowskiego, odbył się w CyT- dzone staraniem Kongregacyi A. A. Stróżów, on 
u olbrzymi wiee manifestacyjny, który wy- będzie się dnią 2 b. m. w bursie przy ul. Krupni- 
pełniły przemówienia prezesa Rady miejskiej wi A R godz. 3 po PS oj 162 
Balńskiego, prezcsa Komitetu zjednoczenia > w Mys ATAC yey po sześcioietniej przer- 
G. Śląska z Polską, Święcick'ogo i mecenasa | 7 Ti i a pI. i 
Bychowca. Przez cały dzień odbywała się po | aamama= 


w Poznaniu, św. Marcin 40. Taksa egzam m, 


= WT RUEKNSATATIYCZZEE ZOBEYTTUMAAA WZI 


iezór ten cieszył się syrapatyą mieszkańców nasze 
„go miasta — tak i w tym rokn towarzystwa karne 
pe licznie się zbierze, by zabawić się ocho 
lezo na dochód najbiedniejszych chorych i niezdol» 
inych do pracy, dotkniętych głodem i ehłodem 

Bilety wstępu na raut nabywać można u p. Am 
toniowsj Wołkowiekiej, Siemiradzkiego 8, u hr 
Janowej  Mieroszowskiej, Krupnicza 11 i przy 
Iwstępie na salę. 

ZBIÓRKA PIENIĘŻNA. Magistrat zezwolił Tow. 
Domu młodzieży polskiej na urządzenie w dnin 
|2 b. m. zbiórki pieniężnej na rzecz wymienioncgo 
Tow. przy stolikach, ustawionych w lokalach pw 
blicznych, 

ŚLUB p. Maryi Nowińskiej s p. Franciszkiem 
Balzarem odbył się dnia 8 stycznia bk r. w ko 
ściele św. Szczepana w Krakowie, 164 

JADWIGA LACHOWSKA. sławna śpiewaczka 
polska, przybyła juź do Krakowa s Madrytn i wy- 
stąpl u nas we środę dnia 2 lutego w sali Sokoła, 
poczem udaje się do Lwowa i Warszawy na kon- 
certa i występy, pozyskana przea „Krakowskie 
Biuro koncertowe E. Bujański*. 161 


Wiadomości kościelne. 

OSTATNIE KOLENROJY wykonają uczestrdezki 
jchóru Kongregacyi Maryańskiej w kościele 00, 
|Zmartwychwstańców dnia 2 b. m, o godz. 10 raną 
staraniem Koła Panien K. Z. P. 


Repertuar tesiru miej. ma. J. Slowaczioge, 
Wtorek 1 lutego: Reduta prasy. 


į Środa 2 lutego: Po poł „Betleem polskie“ Rydla, 
wieczorem „Amazonka“ H. Batailla 
| 


Repertuar Teatru Powszechrego, 
Wtorek 1 lutego: „Lalka“. 
Środa 2 lutego: Po południu „Chata za: wsią”, 
wieczorem „Książę pan“, 


Repertuar „BagateN”, 
Wtorek 1 lutego.: „Bogaty wujaszek“, 


Środa 2 b. m.: Po poł. „Moralność pani Dulskiej”, 
wioczerem „Karykatury“, 


| 
| 
Repertuar „Newości", 


Wtorek 1 lutego: „Dziewczę z Holandyi", 
Środa 2 b. m: Po poł. „Szalona hrabianka*, 


| wieczorem „Figlarne żonki*. 


1 


m'eście kwesta i sprzedaż jednodn'ówek, w któ-| Nose". ak E He z 
rej wzęła udział młodzież płci obojea. Wypeł-| ypa LARREA DĄ > BE LU IEZ ca Tapy | sz 
nione młodzieżą wojskowe automobile cjężaro. | LUBICZ 15 =a h me ua UL. LUBICZ 75 


przedzane muzyką wojskową, równ eż umiesz- 
czoną w samochodach, krążyły do późnego! 
wieczora po ulicach miasta. | 

MORDERSTWO RABUNKOWE W WAR- 


Gd pentedziarku 31 stycznia sanzacyjna premiera 


TAJEMNICA KLASZTORU SANDOMIERSKIEGO 


Słaroszłachaciki dramat w 5 axtzch. 


i i . © . 2 DA 
Z NIEDZIELL Pogoda i to wymarzona, am wk 2 znajdujemy wiadomość, że: tarnow- 
dna. wiosenna pogoda. Udzinłom jej stala się scy katolicko-Iludow: wstąpili w szranki chrze- 
. „= , o "M o PPI KI : . O 
wreszeic niedzicia, na którą to przez cały ty-|ścijańsko-speleczne i rozpoczęli wspólną dzia- 


ł 

zień pracujacy wyezekują Z westchnieniem | łalność przedwyborczą, celem zwalczania socya- 
ą ike sect aw po znoju sześcio- ;Istów i piastoweów". Informacya ta jest błę- 
u" daz, aihowiem stronnictwo  katolieko-ludowe 

weszło jedynie w porozumienie z polskiem 
„Stronnictwem chrześcijańskiej demokracyi, za- 
chowując przytem nadal swoją odrębną organi- 
|zacyę. Oba stronn'ebwa wybrały komisyę poro- 
zumiewawczą, która ma decydować o zakresie 
ich wspóklziałania. Błędną jest również infor- 
macya „Nowin Powszechnych“ o rozdźwiękach 
w stronnietwte katolicko-ludowem, w szczegól- 
ności zaś doniesienie, jakoby dotychczasowe 
prozydynm klubu poselskiego katolieko-ludo- 
dego mstąpiło, Są to zwyczajne plotki, puszcza- 
no w obieg przez przec'wników poktycznych. 
Przy tej sposobności „Nowiny Powszechne“ 
jednak stwierdzają, że akcya chrześciiańskiej 
demokracyi „w Zagłębiu Krakowskiam nie po- 
| została hez pewnego echa, część robotn' ków 
garnie się pod sztandar chrześcijańskich socya- 


driowyra. Bo zawsze promien eja Judzie na 
wspomnienie. że dla odświeżenia umysłu i uwol- 
nienia go od codziennych — w obecnych cza- 
sach niekon ocznie wesołych — myśli, zatracą 
bodaj na kilka godzin świadomość teraźniejszo- 
ści na — pogodnych, przynoszących osłodę 
i kojących zbolsłe serce — niedzielnych, za- 
miojszich spacerach. Ubegła niedziela, to wła- 
śnią ideał takiego dnia. wyśn'onego w atrudzo- 
nych umysłach, wyczekujących, jak zbawienia, 
pogody, tego objawu radości przyrody, która 
swemu otoczeniu użycza zawsze życia i tchnie- 
n'a. Dlatego też zaroiły się ulice i miejsca da- 
lej od centrum miasta położone, setkami miesz- 
Wkanców. CFepie, wieśriana powietrze, wchła- 
niano z lubością w płuca, rozwes»lifo i usposo- 
benie Judzisków*, gniecionych biedą i troską 
o naibliższe ju 
wszym pubem oiezwały sę tętna, poczuwsży 
w swych komórkach wiośniane ciepło. Otucha 
wstąpiła w apatvą zasnute serca, gdy rozgrze- 
wały je pierwsze zefiry, zwastujące nowe ży- 


tro. Rezpromieniały oblicza i ży-. 


|listów, opuszczajac P. P. S.“ 
JUBILEUSZ STANISŁAWA NOWAKA, Nan- 
czyciel krakowskich szkół powszechnych, pre- 


| 
ł 


SZAWIE. Onegdaj około południa wszedł ku- 
chennemi drzwiami do mieszkania pp. Łapidu- 
sów. przy ul Św ętokrzyskiej w Warszawie, 
jakiś znajomy ich służącej i pe krótkiej z nią 
rozmowie strzelił do niej dwukrotnie, kładąc ją 
trupem na miejscu. Nastepnie wpadł do pokoju 
pani Łapidusowej i przyłożywszy jej rewolwer 
do skroni, zażądał wydania 100.600 mk. go- 
tówką i wszystkiej biżuteryi, Napadn'eta wy- 
dała wszystko, eo posiadała, t. j. 16.000 mk. 
i kilka estuk b'żuteryi Opryszek nie zadowolił 
się tem, lecz splądrował eale mieszkanie, po- 
czem wepchnął panią L do łazienki i tam 
strzelił do niej dwukrotnie. Pani Ł., raniona 
w twarz, runęfa na podłogą i udała zabitą, 
a wtedy zbrodniarz najspokojniej opuścił mie- 
szkanie. — Dotychczas go nie ujęto. 
NIESŁYCHANA BEZCZELNOŚĆ. Piszą do 
nas z Bielskas Wychodzące tutaj niemieck'e 
pismo „Voelksstimme*, organ soc. demokracyi 
niemieckiej na Polskę, zamieścło w Nrze 8j 
z dnia 29 stycznia b. r. notatką kron karską 
z (Cieszyna, uskarżającą się na rzekome 
szykany, stosowane wohee mieszkańców Cie- | 
szyna przy przechodzeniu przez most na Olzy 
na czeską stronę. Notatka ta zredagowana jost 
w tonie tak bezczelnie napastliwym i zawiera 


Główną rolę starościanki Elżbiety krauje słynna ELLEN RICHTE3. Osławione dzieje moźnowiadców 
utrygujących ongiś przeciw królowi. Ośrodkiem dramatu jest głośny OGINSKI i piękna mar, raciHa 
ELZBIETA, wyd:na poicm za hrabiego STARZENSK EGO. Cały świat zrystokracyi polskiej, atrygi 


Nauka, literatura, Szteka. 


KS. JÓZEF WATULEWICZ: „Z paniętni- 
ków, skreślonych w latach wojny światowej”. 
Z 7 ilustr. Str. 71. Przemyś, 1920. 

Podnoszone niejednokrotnie znaczenie, jakie 
dla historyka wiełkiej wojny mogą meć wspo- 
mniezia, zapiski, dzienniki, spisywace przez lu- 
dzi, którym zrządzenia losu dały przeżyć wiele, 
a którzy umieli patrzyć | czuć głęboko. Poja- 
wiły się obecnie drukiem takie pamiętniki, wy- 
dane jako odbtka z IM Rocznika Towarzy- 
stwa przyjaciół nauk w Przomyślu. Pisał je 
w latach 1917—1919 ka. kan. Watulewicz, pro- 
boszcz łać. w Felsztynia malem miasteczku, po- 
łożonem na Podkarpaciu między Chyrowem 
a Samborem. 

Ks. Watułewiez, many Już jako autor intere- 
sującej broszury © „Harburtach fulsztyńskich 
i koścale parafialnyra w Felsztynie* (Sambor, 
1919), w której zgromadzone są skrzętnie wa- 
żne szczegóły z dziejów sławnego niegdyś gnia- 


cia į budznca się powoli z uśnienia wiosna. Czy obchodzi w dniu dzisiejszym jubileusz 40-letniej 
jodrak tak zmienna w tym roku aura długo, Pracy nauczycielskiej, 


tak znchwałe i obelżywe wyrażenia pod adre- zda możnego szłacheckiego rodu Nasz autor 
sem państwa polskiego, że za coś podobnego ; miłuje ów Felsztyn gorąco, pełniąc w nim od 


roeszyć nas bedzia obecną fazą wiosennego 
azonia? 

SKŁADAJCIE DATKI NA CELE PLEBI- 
sSCYTGWE! Celem systematycznego zorganizo- 
waniu składek na cele pleb'scytowe, Tow. obr. 
kresów zarkodyich w Krakowie urządzło w 
siedzielę 30 z. m. posiedzenie, któremu przewo- 
dniczvt wiceprez. Rolle, Po zagajeniu przez pre- 
„esa Tow., ks. Rzymełkę, sekretarz Tow., prof. 
„achoński, przedstaw ł dotychczasową plebisey- 
cową działalncś$, a zarazem omówił program 
rar” I połączonych z nią wydatków w »'eda- 
iekiej przyszłości. Pracy dokonało Tow. tylko 
funduszami prywatnymi i dlatego wierzy, ża 
społeczeństwo złoży na najbliższe cele plebiscy- 
towe dostateczne fundusze. Są one nezbędne 
i muszą być w najbliższym czasie zebrane. bo 
plebiscyt odbędzie się za kilka tygodni i od je- 
go wyniku zależeć będze byt naszego pań- 
stwa. W dyskusyi zabierali głos: prof. Sikora, 
Dr Kutrzeba, ka. Kasprzyk, Adelman i inni, 
poczera uchwalono następującą rczolucyę: Ze- 
brani wzywają wszystk e stowarzyszenia, zwią- 
zki, instytucye, urzely, szkoły do zorganizowa- 
nia składek: mesiac luty oznacza się jako 


|, Jak się dowiadujemy, na uroczystość przy- 
|bywa delegat Min'sterstwa wyzn. rel. i ośw. 
publ., p. Stanisław Sobiński. 

' CHÓR AKADEMICKI „MLADOST“, w Fez- 
bie 38 członków, przybył do Krakowa ze Lwo- 
wa wczoraj o godz. 5.30 rano. Na dworcu po- 
witali gości prezos Tow. śpiewackiego „Echo*, 
oraz deleencya krakowskiej młodzieży akade- 
miekiej. Spóźnienie w przyjeździe nastąpiło 
z tego powodu, że lwowska młodzież zatrzyma- 
łą gości jeszcze przez jeden dzień. Wezoraj od- 
był się koncert chóru „Mladost“ w Teatrze 
Powszechnym. Dzisiaj, we wtorek, o godz. 8 
po poł. dają Jugosłowiarie w tymże teatrze 
bezpłatny koncert dla młodz'eży szkół średnich, 
'a jutro. we środę, o godz. 6 wieczorem również 
beznłatny koncert dla żołnierzy w Ognisku 
: Y. M. C. A przy ul. Zwierzynieckiej. „Mladost“ | 
śpiewał w Polsce w nastepujacych miastach: | 


(zes Związku P. N 8. P., p. Stanisław N 


w innem pańatwie numer nleglby natychmiast 
konfiskacie, a odpowiedz alne czynniki spotka- 
łaby zasłużona kara. Tymczasem u nas tego 
rodzaju obrzucanie błotem państwa toleruje się! 
bezkarnie, z wiedzą władz, gdyż odnośny nu-j 
mer dziennika był poddany cenzurze starostwa 
w Białej, które pozwokło na wydrukowanie 
podobnej napaści, 

Podajemy ton oburzający fakt do wiadomo- 
ści władz centralnych w oczekiwaniu nie „wy- 
jaśnienia ofieyalnego", lecz surowego ukarania | 
hezczelnego pismaka, 

NAPAD BANDYCKI NA PLEBANIĘ, Dnia 
28 z. m. o godz. T wieczorem napadli bandyci 
na plebanię w Tłuczani, koło Brzeźw'ey. Ubex- 
władniwszy służbę, wdarli się do kancelarri pa- 
rafialnej, gdzie mieści sę również kasa Spółki 
oszczęd. i pożyczek, a następnie do mieszkania 
ks. J. Szewczyka, proboszcza i dziekana. Pod; 


lat trudne obowiązk kapłana, broniącego pol- 
skiej placówki od rusk'ego zalewu, miłuje za- 
bytki wie!kiej przeszłości i umie roataczać nad 
nimi troskliwą opiekę I oto tragodya wojny: 
w r. 1814 przyszło mu patrzyć na zniszczenie 
ukochanego średniowiecznego kościoła i jego 
pomników, a wraz ze swą polską parafią cier- 
picó różne niedołe. jużto od wojsk rosyjskich 
i austryackich, jużto późnej od Ukraińców, 
Przez Felsztyn przechodziła kilkakrotnie li- 
nia bojowa — ile wtedy znosić musiała ludność 
miejscowa, jak w różnych chwilach różnym 
poddawała się nastrojom i wczuciom, to wszyst- 
ko notuic autor z przejęciem 1 to są z jego 
pamiętników szczegóły najbardziej Interesują- 
ce. Bzkoda jednak, że nie mamy przed sobą 
systematycznie pisanego dziennika Świeżo do- 
znanych wrażeń. lecz że autor dopiero po pe- 
waym czasie ujmuje w literacką całość swe 


Warszawa, Poznań, Gniezno, Bydgcszez, Lu-'vrożhą użycia rewolwerów wymuszono oddanie myśli i wspomnienia, które tracą przez to nie- 
bln. Lwów. W Lublinie dał koncert na rzecz |gotówki, a gdy ta okazała się znikomo mała, | co na hezpośredniości i wyrazistości, nie prze- 


, plebiscytu górnośląskiego. 

| Goście jugosłowiańscy odjeżdżają z Krako- 
iwa we czwartek rano do Wiednia. 

| W SPRAWIE USTAWY O OCHRONIE LO-| 


splądrowano całe mieszkanie, zabierając, co 
okazało stę im przydatne. Potem przystąpiono 
do rozbieia kasy. albowiem dla braku dupl ka- 
tów kluczy, znajdujących się u kasyera. odem- 


okres zbiórki i apeluje się do wszystk'ch towa- "KATORÓW odbyło się w niedzielę 30 styczna knąć się nie dała. Użyto do tego kamieni i sie- | 


rzystw. aby zaniechały w tym miesiącu zbiórki 
na swój eel, ze względu na doniosłość sprawy 


b. r. w „Sali Tow. rolniczego zgromadzenie; 
członków Tow. katol. właścicieli realności, | 


kier, a cała manipulacya trwała dwe godziny. 


W tym czasie ks. Szewczyk i słnżha zmuszeni 


górnośląskiej; składki należy odsyłać na ra-| Pos edzenie zagaił prezes Dr Mnesil, który z8- byli stać spokojnie w kątach, odwróceni twa- 


chunek beżący Tow. obr. kresów zachodnich poznał obecnych z przepisami ustawy o ochro- rzą do Ściany. W kasie znaleźli zaledwie około | „ 


stając być mimo to ciekawym dokumentem 
dziejowej chwil. 

Dr. Tad. Szydłowski 
0 wszechnicę handlowa w Krakowie 
Kraków, jako siedlisko najstarazych i naj- 
yższych uezer w Polsee i dotychczasowy 


do Poznańskiego Banku Spółek zarobkowych. nie lokatorów, oraz z zasadami nowych. od 1; 
filia w Krakowie, Rynek główny; wzywa słę Stycznia b. r. obowiązujących, ustaw co do po- | 
wszvstkich obywateli całej Polski, aby każda datku od kapitału, o podatku rentowym, o po- 
wieś, każde miasteczko uchwalało, na wecach datku dochodowym i podatku majątkowym. 
goraco rozolucye za Górnym Śląskiem i przesy-| Na zgromadzenie przybył także prez. m. Fe-| 
łało je na ręce posła Korfantego w Bytomiu derowiez, który udz'elił wskazówek, dotyczą-| 
lub prezesa Cenralnego Komitetu plebiseyta- Cych reformy podatków realnych, 
wego, marszałka _Trąmpczyńskiego, do War-| ZŁA WOLA, CZY NIEUMIEJĘTNOŚĆ U- 
szawy; zwrócić się do duchoweństwa, aby za. RZĘEDOWANIA? Należało przypuszezać, że, 
jęło się gorąco akcyą plebiscytową; przygoto- kilka ostatnio zaszłych wypadków bandyek'ego 
waé dzień poważnych. zbiorowych manifestacyi napadu koło Parku Krakowskiego skłoni wre-| 
ma rzecz Górnego Śląska po całem państwie: szeie policye krakowskie do należytego zabez-. 
i stworzyć obywatelski komitet, któryby za- pieczenia posterunkami policyjnymi tego, tak | 
jal się zbieraniem skladek. szczególnie przez apaszów upodobanego przed-, 
Po zamknięciu obrad odbyło sią posiedzenie mieścia. Tymczasem nasze organa policyjne, 


50 marek, co bandytów  doprowadz ło dO | najw'ększy ośrodek produkcyi sił naukowych, 
wściekłości. Tem więcej znęcali się też nad powinien być, obok Warszawy, siedzibą Wsze- 
domownikami, a szczególnie ks. Szewczykiem, | ehniey handlowej. Za założeniom takiej Wsze- 
przykładając mu rewolwery do głowy i strze-'chnicy w Krakowie, przemawiają następujące 
lając pod nogi. Zabrawszy na drogę garnuszek wzplędy: 
masła, chleb i kilka flaszek wina, opuścili ple-| Z punktu widzen'a przemysłu wielkiego — 
bania. zapowadająe powiórną wizytę. bliskość naturalnych bogactw kraju, a to prze- 
MIESIĘCZNY KURS INSTRI KTORSKI DLA | mysłu węglowego, metalurgiczuego, solnego i 
NAUCZYCIELI i organizatorów kursów dla naftowego. Z punktu widzenia przemysłu śred- 


j doroslych, subsydyowany przez wydzłał ośw.|niegoe i małego — bliskość wielkich przemy- 


pozaszkolnego Minist. W. R. i O. P., rozpocznie słów, dostarczających materysłów podstawo- 
się w Warszawie dnia 21 b. m. Program kursu ;wych dla przemysłów średnego i małego. Z 
obejmuje dział ogólno- organizacyjny, wykłady |punktu widzenia wywozu -—— dawne stosunki 
ściśle metodyczne, oraz najważniejsze zaga- handlowe z byłemi prowincyami a obecnymi 


| 


|dn'enia o Polsce współczesnej. Zgłoszenia na jspadkobiercamłi Anstro-Węgier, stosunki handle 


|we Krakowa z dawnymi sąsiadami b. Austro- 
'Węgiez, dobra sieć kolsjewa, położenie nad 


Wisłą, À 

| Z punktu widzenia frekweneyi — olbrzymia 
|Zoś6 młodzieży szkolnej, zastępy dawnych ab- 
solwentów. 

Z punkin widzenia wykładających —- moż 
neść korzystania z poparcia i wapółdziałania 
świata naukowego, w Krakowie się skupiają. 
cego. 

Z punktu widzenia pracy seukowej — mot- 
mość korzystania z Hcznych bibliotek nauko- 
wych i muzeów krakowskich. 

Z punktu widzenia kosztów — możność 
| świadczeń ze stromy Kurateryi krak. Akadem4 
handl (gmach, opał, światło, lałoratorya itd.) 

Uznając słuszność tych argumentów, Dyrek- 
cya Akademii handl w Krakowie zainicyowała 
„Komńtet organizacyjny Wszechn cy handlo- 
wej”, w skłąd którego weszli: prezydent Izby 
hardl. dr. Epstein, prezss Kongregacyi kupic 
kiej dr. Nieć i dyrektor Akademi band. Kan- 
nenberg, następae prof. dr. Krzyżacowaki, dy- 
rekter Polak, Tow. hamdl. dr. Bednarski, prot. 
Akad. handl. dr. Bollaad i dr. Lulek oraz prot 
dr. Biegeleizen. Komitet ten wypracował statut 
tymczasowy Wszechnicy bandi. w Krakowie, 
program wykładów, regulamin wewnętrzny itl 
i przedłożył prośbę o zatwierdzene planów Mi- 
„frtemtwu W. R. i Q. P. w czerwcu ub. r. 

Wszechnica miała sią na razie mieścić w bus 
dynku Akademik handi. Były ministar handlu, 
p. Olszewski, bawiąc w Krakowie, przyjął de- 
patacyę słuchaczy kursa abituryentów, proszą” 
cych e utworzenie Wszechnicy handl. w Kra- 
kowie | obiecał jak najżycazliwsae poparce ich 
starań. Również i b. ministor W. R. 1 O. P. p 
Łopuszański zapowrił Kuratoryę w czas e swej 
bytności w Krakowie w Hpcu 1920 r. o swej ży- 
czliwości din całej tej sprawy i zażądał dodat- 
kowego przedłożenia projektowauego składu 
grona profesorów oraz usunięcia z budynku 
Akademi handl. niższych "kół handi, Komi- 
tet organiracyjny przediożył Minist. dodatkowe 
etat osobowy prof. Wszechnicy handl, przy- 
czem 10-ciu proL Uniw. Jag. życzliwość swoją 
ła mającej powstać uczelni w ten sposób ohja- 
wila, że przyrzekło objąć w niej szereg wykła» 
dóm Rówiwcześsie Kuratorya odasosia się da 
Prezydyum miasta z prośbą o umożliwianie jej 
przeniesienia dwuklasowych szkół bandl. du in- 
nego lokalu, Obeeny minister oświaty p. Rataj 
| szef sekoyi szkolnictwa wyższego prof. Żuraw 
ski życzliwie przyjęli deputacyę Komitetu orga 
niracyjnego, która w tym celu udała sę do Was 
szawy w listopadzie ub. r. z 

Jeszeze na wiosnę 1920 r. wnieśli petycye 8 
otwarcie Wszechnicy handl, w Krakowie zaopa 
trzoene setkami podpisów, tak słuchacze kursu 
abt. g n 1020'21, jak i abeniwenci Akademii, 
zajmujący stanowiska urzędników wo wszyst. 
kich krakowskich irstytucyach finansowych a 
różne instytucye ofiarowały ma ten cel powa» 
żne kwoty. 

Z powyższego przedstawienia wynika, że w 
społeezeństw'e krakowskiem wśród kształcącej 
się młodzieży i instytucyi finansowych powstał 
żywiołowy ruch, domaęający się energicznie 
zrealizowana myśli otwarcia Waszcehnicy hao- 
dlowaj w Krakowia, 


Nr. 20. , 


zn A OZONE. 


Ze względu na obecne stosunki, a przede- 
wszystkiem drożyznę, nie można chwilowo my- 
leć o wystawieniu osobnego budynku, a z: 
względu na potrzebę i żywotność istniejących 
w budyrku Akad. kandi, dwuklasowych szkół 
nie podobna ich zamknąć. i 
dzie sę na chwilowe umieszczenie Wszechni- 
cy w gmachu Akademii aż do czasu, k edy przy 
stąnić będzie można do wzniesienia osobnego 
budynku. Czekać zaś z otwarciem Wszechniey 
aż do tego czasu przyniosłoky odbudowujace- 
mu się Państwu ogromne szkody. Setk' bowiem 
zdemobiiizowanej a kształącej się obecnie mło- 
dzioży, nie mogąc wyjechać na studya za gra- 
nice, zwi*uszyłyby liczbe malkontentów. Prze- 
mysi zaś nasz i handel, które zaczynają sę TOZ- 
wijać, musiałyby na stanowiska kierujące spro- 
wadzać obcokrajowców. 

Otxarcie Wszechnicy handl. w Krakowie 
jest przeto sprawą mietierpiącą zwłok i dla na 
5zog0 społeczeństwa konieczną potrzebą. 

Ponieważ Kuratorya, Dyrekcya Akademii 
handl. i Komitet organizacyjny zrobiły wszyst- 
ko co było w ch możności, przeto Sejm, Rząd, 


Rada m. Krakowa i całe społeczeństwo powin- | 


ny rozpoczętą akcyę wziąć w swe ręce i szczę- 
śliwie ją do końca doprowadzić. ST. L. 
Ezaren o t TTCEEIZKAI 


H . z » a 

Wiademości polityczne. 

— W warszawskich sterach polityczny. h krą 
żą pogłoski, że posłem w Londynie zostanie p. 
Władysław Skrzyński, w Wiedniu zaś dyrektor 
depuruimentn dyplomatycznego, Okęcki. 

— Nowo manowany poseł angielski w Wart- 
szawie, Wiliam Grenfell Mae Muller, wręczył 
wczoraj Naczelnikowi państwa swe papiery 
uw:erzyteln:ujące, 

-— Wiedeński „Der Morgen“ dorosi, iż po- 
glesk , jakoby Petlura podał się do dymisyi, są 
dymentowane przez wied:ńskie poselstwo ukra- 
ińakie La podstawie informacyi, zasiągniętych 
te.egraficznie w Tarnow e. s 

— Sprawozdanie międzykoalicyjnego komite 
tu wersalskiego o rozbrojaziu Niemiec, przyję- 
te przez konferencyę aliantów, podaje jako 
ostateczny temmn rozbrojenia dzień ł lipza 
1921, Jeżeli do tej pory Niemey nie spełnią zo- 
bowiązniń, koalicya nie opróżni obszarów nad- 
rcńskich, lecz obsadzi jeszcze nowe terytorya i 
wprowadz. opiaiy celne nad erem. Oprócz 
układu w sjiawie rozbrojenia przyjęła konfe- 
renty międzykoalicyjna także układ w spra- 
wie odszkodowaria i pomocy dra Austryi, prze 
widując utworzenie syndylatu finarsowcgo 
kap ialem BCO milionów przy udziale mocarstw. 
Dzienniki francuskie, omawiając wyniki konfe- 
reccyi paryskiej, stwierdzają, że Briand odn ósł 
wielki sukces, gdyż obronił prawa i godność 
Franevi. „Post Jownal wita z uznan em fakt, 
iż Fraucya zajęła na konferencyi stanowcze sta- 
Rowisko. Zyska na tem cała koalicya, ponis- 
waż zacieśnią się stosunki: między państwami 
sprzymierzonomi, „Matic“ nazywa dzień ukoć- 
czenia obrad dniem historycznym. „Gaulois“ 
twiendzi, że ciężkie dni Francyi minęły, gdyż 
uzyskała ona maksimum tego, czego się mogła 
spodziować. —- Natomiast cała prasa niemievka 
odrzuca z oburzenieu nowy plan odszkodowa- 
nia, ułożony przez sojuszników, jako zupełnie 
miemożl wy do przyjęcia. 

— Kemal pasza zakomunikował wielkiemu 
wczyrowi, że rząd w Angorze jest jedynym 
rządem rzeczywistym, który isinieje obecnie 
w Turcyi, że rząd ten stawia następujące wa- 
ranki: 1) natyclnniastowe opuszczenie wszyst- 
kich obszarów, należących do Tureyi przez 
wojska obce; 2) cåmowę jakiegokolwiek od- 
szkadowania wojennego. Warunki te posta- 
włono konierencyi, zwołanej przez aliantów. 
PR 2226: 111 TEN ATE WERE EER CZY DŻ ARARE CT 


Wylazi Naczelnika Państwa, 


Warszawa. (Telef. wi). Dziś, we wtorek, 
dn. 1 lutego o godz. 7.45 wieczorem wyjeż- 
dzą z Warszawy do Paryża Naczelnik Pań- 
stwa polskiego, marszałek Piłsudski Na 
dworcu kolejowym pożegna Naczelnika pań- 
Biwa cały gabinet. We wtorek o godz. 11 ra- 
mo adbędzie sią w Belwederze pod przewodni- 
ciwem Naczelnika państwa  konferencya, w 
której wezmą udział premier Witos, min. 
Steczkowski, min. Sosnk.o.ws.ki i mu. 
Przanowski. Omawiane będą sprawy po- 
liryezne, ekonomiczne i wojskowe, stojące w 
związku z wyjazdem Naczelnika państwa do 
Paryża. ` 

Warszawa. (Telef. wł). Ministra Sapiehę 
podczas jego nicobecności, spowodowanej wy- 
jazdem z Naczelnikiem Państwa do Paryża, 
będzie zastępował dyr. departamentu p. Er. 
Piltz. 

Warszawa. (Telef. wł). Poseł francuski w 
Warszawie, który od pewnego czasu bawi na 
urlopie, będzie w Paryżu w czasie przyjęcia 
Naczelnika Państwa. Rząd francuski po za- 
keńczeniu prac konferencyi premierów skie- 
rował uwagę na sprawy, związane z przyja- 
zdem Naczelnika Polski do Paryża, Oprócz 
przyjęć urzędowych, przewidywany jest szereg 
obchodów, mających na celu zamanifestowanie 
przyjaźni polcko-franeuskiej, We czwartek pre- 
<ydent Francyi Millerand i Naczelnik Pań- 
stwa Piłsudski wymienią wizyty. Pran- 
miski min. spraw zagran. urządzi wielki ban- 
Liet dla prasy polskiej. Kolonia polska w Pa- 
ryżu czyni przygotowania dla powitania Na- 
czelnika państwa polskiego, któremu będzie 
wręczony adres z podpisami wszystkich ezłon- 
ków paryskiej kolonii polskiej. Osobny adres 
wręczą Naczelnikawi Państwa Polacy z Ziemi 
wieńskiej, bawiący w Paryżu. 


Uroczysteść francusko-polska. 


„Paryż. P. A. T. (Ag. Havasa). Związek wiel- 
kich stowarzyszeń narodowych we Francyi 
odbył pod przewodnictwem Poincarego 


z 


Trzeba więe zgo-| 


OLES AARUP 
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I 


1 . æ 2 . . 
posiedzenie poświęcone Polsce. W posiedze- 


'uiu tem wzięli udział: minister polski br. Z 2-; 


moyski ambasador francuski Noulens, 
gen. Weygand, ks. Bapieha, biskup kra- 
kowski i arcybiskup lwowski ks. Teodore- 
wicz. Noułens wykazał, że Polska powin- 
na być punktem oparcia polityki francuskiej 
w jej wałee i cierpliwem oczekiwaniu lepszej 
przyszłości po tylu cierpieniach moralnych 
i fizycznych i po trzech najazdach bolszewi- 
iCkich, Przez cedparcie ich Polska wykazalą, że 
daje gwarancyę siły i odrodzenia, Następnie 
gen Weygand przyjęty owacyjuie przez 
zebranych, oświadczył, że Polska, która była 
bliską klęski wskutek omyłki jednej ze swoich 
armii, ocaliła się przez odwagę całego narodu. 
Bolszewicy pozostają sąsiadem Polski į moga 
jej jeszcze grozić, ale Polska ma jak najlepsze 
chęci, aby zorganizować swoją armię za cenę 
i wszelkiego poświęcenia, Ra które pozwala jej 
położenie finansowe, a rzeczą jej przyjaciół 
jest udzielić pomocy w uzyskaniu kredytów, 
aby podnieść działalność moralną jej narodu 
i naturalne bogactwa jej ziemi. Poincare| 
zaznaczył, że Polska ł Francya są połączone | 
nierczerwaluymi węzłami, wamoenionymi przez 
obecność armii polskiej na ziemi francuskiej 
podczas wojny. Francya nie zapomui nigdy te- 
go, ale i Polska nie powinna zapominać, że 
przy udziale gen. Weyganda obroniła swo- 
ją niepodległość i suworenność, w której osiąg- 
jnięciu pomogła jej Froncya i zapewnił. że 
Polska może liczyć na Francyq tak, jak Fran- 
cya liczy na nią, 
iantsaki Wanszawi 
Gen. Żeligowski w Warszawie. 

Warszawa. (Telef. wł.) Do Warszawy przybył 
gen, Żeligowski w towarzystw e swego ad 
jutanta, kap. Rychtera. 
Żeligowski był przyjęty przez min. Sapiehę.' 
Jednocześnie wrócił do Warszawy pułk. Char 
digny, który równeż był przyjęty przez miy. 
Sapiehę. Wizyty te stoją w związku z odro-: 


| 
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jaw bardzo smutny. 


,członków. Policya  plebiscytowa 
„jstronie Niemców i aresztowała jednego Pola- 


iskradH jedno auto, dwa futra i torebke dam- 


W poniedziałek gar. 
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|GÓRNOŚLĄZACY W BERLINIE ZA POLSKĄ, aru, czy w czasie wojny Lenin, Trocki i inni | Akeye warszawskie: Kredytowy warsz. 265, 
Bim P. A. T, Ag'tacya wśród emigrantów , bolszewicy otrzymali od rządu miemieckiego |Kred. warsz. 5 emisya 2315, Pank zachodni 
górnośląskich rozwija sią bardzo pemyćlnie. ckcło 50 miionów marek, lub też czy subwen- i1490, Lilpop Rau Lówenstein 20700—22800—4 
W Berlinie i w wielu miejscowościach okolicz- |(y2 ta zostala przeprowadzona przez niemie- 72400, Rudzki 14650—14500—15150, Staracho» 
nych odbywają się wieee polskie, ciesząca się j 578 władze wojskowe, udzieńł dr. Simons jwico 8800—8575—8625, Tow. Zakładów żyraz 
.powodzen'em. i odpowiedzi, iż akta urzędu zagranicznego ute |Hiellego Dittrich 17960—17800—17650, Żegłna 
| Bytom. P. A. T. Pisma niemieckie donoszą z |Żait żadnej podstawy do wniosku, jakoby Le-|ga 1—3 emisya 1500, 4 emisya 1400—1456, 
Berina, że zapisywanie sią tam na listy głogu- “%0 i Trocki byli subwencyonowani z fundu- | Borkowski 1-6 emisya 2175—2875—2800, 
jących jest bardzo nie! czne. W samym Berlinie | SÓW urzędu zagram cznego, albo, by urząd za. Bracia Jabikowscy 2100—2000—2050, Warsz, 
urządzono 13 binr do zapisu. Emigranci górno- |gT-niczny zgodził się na popierania tych polity |Tow. fabryk cukr. 7000, Zawiercie 23500. 
Sęscy jedrak mało z tego korzystają. Wsdle SÓW przoz niemieckie władze wojskowe. Wiedeń, P. A. T. G'ełda wiedeńska z dn 84 
oświadczenia magistratu borl”iskiego, zaledwie styrunia: Renta majowa 92.50, austryacka rmy 
jedna trzeca część wszystkich uprawnionych 87 UAE 7 ta. koronowa 99.25, renta łutowa 100, losy iu 
do głosowania prosiła o zapisania ich na listę. ME p reckie nie notowane, priorytety kolel południe 
Jest to, jak zaznaczają pisma niemieckie, ob-| Warszawa. (Telef. wł) Donoszą z Wies- |wej 3700, Anglobauk 1150, Bankverein 1132, 

p a nn, iż władza SE SPA. w Bodenkredit 2700, austryacki Zakład kredyta- 
R s niedzielą rane przy udziale agentów 1585, Bank depozytowy 1050, Lsenderbanii 
WIEC KOLEJARZY POLSKICH W OPOŁU. śledczych fabrykę fałszywych  tysiącmarkó- 1928, Merkury 002, Use ibaik 3a je. Obra 

Bytom. P. A. T. W Opolu odbyło sią wielkie wek polskich. Dokonane licznych aresztowań. 


y 4 ze. 7 $ 4 818, Żivnostenaka 3480, kolej północna 
zebranie kolejarzy polskich, na którem uchwa- CAR 1100, kolej Iwoweko-czemiowiecka 3600, @a= 
lono wniosek, protestujący przeciw głosowaniu CHOROBA EKS-CESARZA KAROLA, 


stryaekie kołeje 5410, kolej południowa 315% 
emigrantów, Wznoszono okrzyki ną cześć Na. Warszawa, (Telet. wł.) Z Budapesztu nad- | piny 5800, sra u. Huetten 12925, kuz 
ezelnika państwa polskiego i Korfantego. jchodzą wiadomości, łż b. cesarz austryncki a 1850, Pokdihuette 4975, Pragerci:an 13740, Ri 

jkról węgiemki Karol ciężko zachorował |ma 4350. Skoda 3285, Zieleniewsk: 6250 Apollo 
NAPADAJĄ I KRADNĄ, W budapeszteńskich kołach politycznych ży- |S2(0, Fanto 31900. Galicyjskie karpackie 
Bytom, P. A. T. Wczoraj cdbył się w Bia- ,woọ jast omawiana choroba króla Karola. Obie- A 
żejewicach w powiecie gliwickim wiec polskiej gają pogłoski, że parlamentarne załatwienie 
na którym do licznie zebranej publiczności 'sprawy Karola, odnośnie do powrotu na tron 
przemawiał red Kwiatkowski W czasie ;węgiorski nie jest obecnie możliwem. 
przeraówienia wtargnęła na salę niemiecka bo- ha TW RICE POZ TEZA 
OE z Kafankiem, niemieckim komisarzem) 0 s 
plebiscytowym, która rozpędziła zebrani | 87/4 ss i A cza 
sto strzelając do a 20 i raniąc kilka Wiademoeści gospodarcze. 
stanęla poj TOW. AKC. „PRECYZYA*, Powstało w Po- 
(znaniu, przy współudziale Banku Związku SEE 
'łek zarobkowych, przedsiebiorstwe pod firmą 
Tow. Ake. „Precyzya*. z kapitałem zakło lowym | 
8 mil onów marek. nin spółki jest handel, 


| 


20990. Galieya 27625, Schodnica 19300, Sia: 
szą. 4550. r 


WYKAZ GIEŁDY W KRAXOWIE 


z dnia 31 Stycznia 1951 e. 


Kalzty I dewizy: 
Dolary $ /!, . 3 
= kanadyjskie , 
Frani francazkia 
belgiiskie 4 
= szw .fcarakie , 
Funts czterungi . 
Marki niemiec » A 
Korszy asvstreackie . . 
ezechn-ziowachia . 


ka. Napastnicy wśród ogólnego zamieszania 


ską z pieniędzmi. Bliższych szezegółów co do 


À A Ą k 5 szwzaziią 
ofiar tego gwalta niemieckiego, dokonanego |wyrób i reparacya maszyn i narzędzi precyzy j- 2 deiek» 

: : KE. A iaie Rerw. E 
niemal pod okiem władz koalicyjnych, brak inych, urządzanie pracowni naukowych, tech-|| rai'ramuisiie . - ' 


Liry włoskia 
karki Gńskie z 
Fiereny holenderskie . 
Rubla carskie po 50% rk . 
» dukskie „, i% , 

4 


. . 


zupelnie. Niewładomo, co się stało z red. |nicznych i mechanicznych, sprawdzanie i po% 

kę s 8.3 . . s E > : 
Kwiatkowskim, o którym od czasu rozbicia | miar aparatów i instrumentów, wykonywanie 
wiecu niema żadnych wiadomości modeli dla wynalazców i t. p. Założenie tak'ej 


PTT TOWA WZT CTWE CY ZOZ ZE CEZ SET fabryki było palącą koniecznością. Zarząd spół- 


...detąw.e? tu tEżege 


czeniem zwołania sejmu i przeprowadzeciemi | > pjs 5 ki śe ada Gietka ch fachow- Paptery lokar;yj::63 
E 2 Mie, m 4 f AE poczywa w rękach doświadczony: ow- Ba e e, . 
wyborów na Wileńszczyźnie, Bezprawie aresztowanie ebywalcia |ców: inż. Brzeskiego, mmanogo wynalazoy w tej | se ro ar asm z io: : 
USTAWA O MARYNARCE WOJENNEJ. „a! skia '|dziedzinie i p. K. Gregiera, rutynowanego | R T LQY> 
Warszawa (Telef =, Doae al NBS i209, > kupea. = Pot. m. hais z r. 1909 . 
À . 5 „ło P SZaIl=' a CHA adw WWOWA . . - . 
kowskiej wpłynął projckt ustawy o marynaz.| Cieszyna. (East Express). W nocy aresztowała | JAMARK WE WROCŁAWIU. Izba handlowa arfai Oui, kom. Banka ej | 3 
ca wojennej, iżandarmerya czeska b. kapitana wojsk polskieh ji przemysł, w Krakowie komunikuje: W czasie || gn 7 kei 2%. Í 
A ono |mauczycela z Lesznej Doinej, p. Pawła Kan-jod 5 do 8 kwietna b. r. odbędzie się we Wro- || 4y% sty zust Barka Kraj . 
DEMOBILIZACYA ROCZNIKÓW pO tora i odprowadziła go do Opawy, mimo, że |cławiu jarmark wiosenny, który ma obejmować || ie T $ Baska kije: : 
Warszawa, (Telef. wł). W najbiiższych ty- jest obywatsm polskim. Czesi zarzucają mu | nastopające grupy: 1. Tkaniny, odzież, skóry, | >, + ka Wstopolskieko 
godniach — jak się dowiadujemy — będą zde- współudział w bojówkach polskich w czasie ple | obuwie, oraz wyroby skórzane; 2. biżuteryę | m0 a Ta nah 
mobil'zowane roczniki z lat 1806 i 1897, a na» biseytu i podejrzewają go, że brał udział w po- |towary galanteryjne, wyroby ze złota i srebra oj oC cija = 
stępnie rocznik 1598, natomiast zostaną powo- belu członków kemisyi dolimitacyjnej na Czaz ji t p.; 3. przedmioty sztuki stosowanej, gra- Akeye bankowaz 
łani ponownie urlopowani z roku 1901. toryi, Jest to absolninem kłamstwem, stwier- | fikę, towary japońskie, ceramikę i t. d.; 4. ar-|ę Polski Bank Przem 5 


ysłowy 
Bans Hip-:teccny „AG 
MN aiopolaki . 


dzono bowiem, że w dniu krytycznym p. Kan- tykuły dla użytku domowego, moble, sprzęty 
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Uaifikacya b. Nzislkicy pruskiej, 


Warszawa, (Telef. wł). Rząd polski przygo- 
towuje rozciągnięcie kontroli nad skarbowo- 
ścią tejże dzielnicy; dotad bowiem rząd polski, 
w Warszawie nie miał wglądu w dochody | 
i rozchody tej polskiej dzielnicy. 


Warszawski skandal bankowy. 


Warszawa, (Telef. wł). W związku z po-, 
dang wczeraj wiadomością o odkryciu olbrzy- ; 
mich nadużyć, jakich dopuszczały się niektóre ; 
banki warszawskie wywożąc walutę polską ' 
za granicę, podaje „Naród“ drugą sensacyjną j 
relacyę, dotyczącą Banku kupiectwa polskie- | 
go, który jest bankiem żydowskim. Bank ten 
ograbiał emigrantów w ten sposób, žo emigran- | 
ci którzy zgłosili się.do agentur w Warsza- 
wie, zażądali za dolary marek niemieckich, | 
bank zaś wypłacał marki polskie, uprawiając ! 
w ten sposób wyzysk i oszustwo, Przeprowa- | 
dzone z ramienia minist, badania, stwier- | 
dzają, że bank ten zajmuje się skupowaniem 
marek polskich do Gdańska, gdzie rzucane na 
gleidzie wywołują zniżkę, Na skutek polece- 
nia min. wytoczono bankowi proces karny. 


, ra 
Darawy paiskie w Gdansku. 
Gdańsk. (E. Expr.). „Gażeta Gdańska“ dđo-_ 
nosi, że w rządowych sferach niemieckich ; 
Gdańska planowany jest zamach na pałskie | 
prawo kolejowe w Gdańsku. Niemcy żądają, | 
aby wszystkie koleje gdańskie przeszły pod. 
zarząd i na własność Rady portowej razem 
4 dworcem w Gdańsku į gdańską dyrekcyą , 

kolejową. 


| 
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Š polscy członkowie Rady portowej, 


Ist Grabski i WŁ Kiernik. Trzeci dele- 
| p. Doerman bawi obecnie w Paryżu. 


Waisy emigrantów na listę głosowania 
przedłużane. 


wydała bardzo ważne rozporządzenie dodatky- 
we, dotyczące em'grantów góruośląskich, W 
uzupełnieniu do art. 10 regulaminu płebiscyto- 
wego oznajmia oma, że kto z emigrantów nie 
nadesłał dotąd do komitetu parytetycznego w 
swojem miejscu urodzenia zgłoszenia © wpe na 
listę wyborczą, może to uczynić do 10 lutego 
godz. 6 wieczorem. Musi jednak stanowczo do 
dnia 3 lutego godz. 6 wieczorem zawiadomić 
telegraf'cznie lub listownie odnośny komitet pa 
rytetycziy, że właściwy fornułarz z wnioskiom 
o wpis na listę nadesłane będą komitetowi do 
dnia 10 lutego. Uprzedzenia takie po 8 lutym 
godzina 6 weczorem nie będą uwzględniane. 
Jest to niezmiertie ważna informacya dla tych 
Górnoślnzaków zamieszkatych w Polsce, którzy 
dotąd nie zgłosili się na listę płebiscytową. Pol- 
ski komisaryat plebiscytowy odnosi się z aps- 
lem do całego społeczeństwa polskiego, aby 
każdy Górcośązak spełnił swój obowiązek. 
Niech każdy Połak przekona się, czy znany nu 
Górnoślązak wysłał już swój wpis na listę wy- 
borezą, w przeciwnym razie miech mu każdy 


ter był w szkole i miał podówczas wykład. Poza i mieszkaniowe; 5. środki żywnościowe i użytko- 


tem Czesi nie mają prawa aresztować obywate 
li polskich, tem mniej za akcye pleb scytawe, 
które są cbjęte amnestiya. Komisya szkolna dla 
Ks. Cieszytskiego wysłała protest do minister- 
stwa oświaty, aby czynniki poltyczna zajęły 
się gorąco tą sprawą. Fakt arcsztowazria p. Kan 
tora, człowieka miezniiernie zasłużonego dla 
Śląska wywołał wśród Polaków ogromne roz- 
goryczenie i eburzen'e. Podobno z powodu te- 
go aresztowania robotnicy w Trzyńcu zagrozili 
strajkiem. 


Parlament czeski o Slasku Cieszyńskim. 


Praga, P. A. T. Po przyjęciu ekapose dra 
Benesza | ratyfikowaniu nkładów pokojowych, 
przyjął parlament na wniosek 
wydziału zagranicznego, dra Heina, następują. 
cą rezołucyę: Zgromadzenie natodowe repu- 
bliki czesko-słowackiej, świadome praw, jakle 
państwo czesko-słowackie ma od stuleci (?) 
na terytoryum Śląska Cieszyńskiego, Spisza 
i Orawy, oświadcza, że głosowanie nad ukła- 
dem o granicy, podpisanym 10 siernnia w Sa 


vres, jest tylko świadectwem woli parlamen- |31 3 ET 0 W ah Aj asi 
tu czeskiego uczynienia wszystkiego w celu 73 „ Wiedeń 1.52 i pół, austryucka ko- 


zaspokojenia pokoju światowogo, a zwłaszcza 
pokoju i ładu w Europie środkowej, — Za re- 
zolucyą głosowały wszystkie czeskio partye 
polityczne. 

Praga, P. A. T. „Lidowe Nowiny* donoszą, 
że na najbliższem posiedzeniu zgłoszena %0- 
stanie interpelacya, czy prawdą jest, jakoby 
pomiędzy Polską a Czechostłowacyą istniał taj- 
ny układ, odnoszący się do kwestył poddań- 
stwa państwowego mieszkańców  Cieszyń- 


Warszawa, (Telef. wł). Do Gdańska wyje- skiego. 
PP | WĘGRY NIEZADOWOLONE Z EXPOSZ 


BENESZA, 
Praga. P. A. T. Czeskie Biuro pras. donosi 


ZERO ZP WA TRANCE z Budapesztu, że ekeposę dra Benesza wy- 
wołało w węgierskich kałach rządowych silne |żąd. 224, 
niezadowolenie. W szeregu pism węgierskich |0.43.5, żąd. 100, posz. 95. — Waluty: Do | 
pojawiły się ataki przeciwko ekspose dra Be- |lary Stanów Zj. tranz. 800, sprzedaż 810, kup IE 
: : : .__ |nesza, Najbliższe posiedzenie parlamentu wę- |no 7 
Bytom. P. A. T. Komisya międzysojusznicza |nijerskiego wypowie się przeciwko zarzutom |775, 


idra Benesza co de Węcier. Prezydent mini- 
lstrów hr. Teleky wezwał do siebie przed- 
jstawicieli prasy zayranieznej i w rozmowie 
a nimi zbijał zarzuty, 
przez dra Benesza, 
NIE BĘDZIE WOLNEGO HANDLU. 
Praga, P. A. T. Minister aprowizacyi oświad- 
czył, że pogłoski o zamiarze zaprowadzenia 
wolnego handlu zhożem i mąką są bezpod- 
stawne. Rząd musi się domagać wydania prze- 
pisanego kontyngentu zboża, 


ODROCZENIE WYBORÓW NA SŁOWACZY- 
ŻNIE. 

Praga. P. A. T. „Lidowe Nowiny“ donoszą, 
że rząd odroczył termin wyborów gminnych 
jna Słowaczyżnie, tak, że odbędą się one do- 
eż w jesieni, zamiast na wiosną. 


Wymijająca edzowiedź. 
ułatwi praktyczną radą, kierując ich do naj.| Berlin, P. A. T. Biuro Wolffa, Na interpela- 
bliższego kom'tetu plebiscytowego w Polsce. |eyę komunistycznego posła Duwella w Reichs- 


| Ziemski Eanx Kredytowy . 
Powszerkuy Bank Kredytowy 8. A, 
Bank Ziemski dia Kre:>w, Łańczt 
Bank Handlowy w Warszawie a. | 
Bank Związku Spółek Zaroskowych 2 
Rank Kemorcyalay , 3 4 s 
Wiedeński Bank Związkowy . . 
Merkur’ T. A. Bans | Kante: wym. 
Powszeosay Baak Obrotowy . 
Wiedoński Baak lomh i eskentewy 
Ake;6 Tow. hazdl I prze.: 
Pelskie Tew, handlowe I ! FI em . 
Hasndiewa Spółka aka. „Umpex” . 
„Polski Glob” Tow. traasport-handl, 
Zieleniewski a e _e s a [7300 
W aras. Ska ake. Badawy Parowozów |4 
pLemie=* fabryki raasxyn rola. j —_ 
„Trzebicia* fabr. wazxya | narz. rola. 
tiuta żełuzna, Kraków . 


„Automator* fabryka samochodów . 
Fabr, Portland-Cewientu. Bzerakowa 


we, perfumerye. myd!a, chemikalia. 

Lość przemysłowców, biorących udział w wy- 
stąwie poszczególnych grup, jest dość znaczna. 
Jesienny jarmark we Wrocławiu odbędzie sią 
w pierwszych dniach września i obejmie rów- 
nież w szerokim zakresie też same gałęzie prze- 
mysłowe, co i jarmark wiosenny. 


NA TARG od 22 do 28 stycznia b. r. spędzono: 
buhaji 121, wołów 50, krów 332, jałówek 182, cie- 
lat 675, owiec 191, kóz i baranów 18, nierogacizny 
1164, razem 2542 zwierząt. Płacono za jeden cen- 
tnar metryczny żywej wagi: buhaja od 4000—9500 
mk., woły od 7260—11.000 mk; krowy od 4000— 


Żegleya Polska. + 


10.000 mk.; jałownik od 6100—10.000 mk,; eie |i Gul ska aeryka cemento maresz JEZ 
flęta od 8000—11.000 mk.; nierogaciznę od 14.700— || Temes Tow. ela pazeda mana | 
11.600 mk.; bitej wagi nierogatiznę: od 16.000— || Śr sko przem raf i gazów ziemaa. 


i 


sprawozdawcy !22.400 mk. Zo spędzonych na targ zwierząt sprzę- 


| 


i 


| 


| 


| 


postawione Węgrom i14, czeki tranz. 14.05 i 14, sprzedaż 14.25, kup- 


| 


I 


Karpackie Towarzęstwa vaftewe , 
Akcyjne Tow nafitewo „ticlicya” . 
A. T.€la przem. cl. skal. (d. D Fanto) 
Posta Nafta . 5 

Elektrownia w Sierzzy . 
„Qike:” TA. l á 3 s -E 
Pezet" Powszechne zakłady budow] | 
Fabr przetwor. ilnszez w Trzebini 
Krasuw*Zjędn fabr. przetw wyszek. > IH — 
Fabvryna porcełany w Cmielowią . R = 

| 


dano na konsumcyę miejscową 2542 sztuk. 

W porównaniu ze spędami w przeszłym tygodniu 
było więcej 13 sztuk bydła i 9 baranów, mniej 
285 cieląt i 260 świń, czyli 469 sztuk mniej, 


. 


KURSA. 
Zurych. P. A. T. Końcowe kursa dewiz z Jn. EE E TT S 
NODESLARE, 


Nadszedł dragi transport 


NKI — NARTY 


BARGERER «« KRAKÓW. 


rona stemylowana 1.30, Berlin 10.60, Ho!an'lva 
222.25, Nowy Jork 624, Londyn 24 i pół, Fa- 
ryż 45, Medyo'an 23.10, Bruksela 47.40, Kopo- 
haga 120, Sztokkolm 138, Chrystyania 115, Ma 
dryt 87.25, Buenos Aires 225, Praga 8.30. 
Warszawa, 31 stycznia. P, A. T. Gielda. 
Obligacye m. Warszawy 6% 1015/16, wart. 
kup. 4.28.4, żąd. 219, posz. 245, 6% 1917 
za 100 marek wart, kup. 0.48,3, tranz. 100.25, || 
żąd., 108, posz. 99, 5% Banku ziem. wart. kup. IK 
1.48.8, Listy zastawne 4 i pół proc. ziemskie |Ą 
wart. kup. 0.98.3, tranzak. 200—227.50, żąd. 
229, poszuk. 219, Listy zastawne 4% wart. 
kup. 0.521, 5% m. Warszawy wart. kup 
3.21.8, tranz. 270—265, żąd. 272, poezuk. 262. 
4 i pół proe m. Warszawy wart. kup. 2.89.2, 
posz. 214, 6% Banku kred. hip. 


| 
SA 


- S 


SRTA 1 DEBRZYCKCH KORCETARIS 
SZAWELSKA 


jj Wirra pa £ p. klamie Srawotsziu, o'ywaie riami Kari 
GA przeżywszy lat 43 po długiej a ciężkiej cho- 
robie opatrzena św. S»kramentami zasnęła | 
z. w Pann dnia 29 styczaia 1921 roku. ) 
Wyprowadzenie zwłok nastąpi 2i b. m. © 3 

d dzinie 4-te! popołudniu s domu żałoby do $ 
kościoła parafialsego w Luo: zycy. - 
NASGŻENSTWO ŻAŁOBNE 
odprawicne zostanie dnia 1 lutego b. r. 0 go- 
dzinie 5 rano poczeni naziąpi wyprowadzenie 
zwiak na miejsce wiecznego Spoczyeku. 
© tych suutaych oLvrzędach zawiadamia 


85, eoki tranz. 990, sprzedaż 800, kupno |8 
franki frane. ezcki tranz. 55.50—54.75— 
55.25, sprzedaż 55.75, kupno 54.50, funty szter- | 
lingi czeki trans. 2975—2950, sprzedaż 2090, |$ 


R 
kupno 2925, marki niemieckie gotówka: tranz. © TZS ZDZ RZ TWD 


| 


no13.75, korony austryackie czeki: tranz. 1.28, , EE 
sprzedaż 1.05, knpno 1.27, ruble carskie poi 
500—525—500—605, rullo dumskie po za Re 


30, ruble dumskie po 250 — 70. 
WYŚWIETLA OD 31 STYCZNIA 


Lom ke- 
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gieśną seryą na ekranach człego wiata F. Gaumonta 
w Paryłu, w piętiu częściach 


w 


Prolog — TAJEMNICIY (CIEŃ | ODKUBIENIE. 
Bohater utworu JUDEX jest rodzajem Mr. Monta Christo, karzącą 
reką na ziemi, postacią podobną do Żyda WIiscznego Tułacza. — 
JUBEX jest dobroczyścą, a zarazem maócicielem. Jak tajemniczy cieć 

podąża drogą sprawieńliwości sa krzywdzącymi i pokrzywdzonymi. 
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Biz. 4. „GŁOS NARODU" z gnia I lutego IYŻI rcEm. 
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Na podstawie uchwały Walnego Zgromadzenia z d. 25 kwietnia 1920 r. i zezwolenia Ministerstwa Skarbu, oraz 
Przemysłu i Handlu z d. 27 listopada 1920 r. podwyższa kapitał akcyjny o dalsze 


yte wo PEETEUTRZTCECIACY ATER ETE 1 T700T h. 


NY ODASRZTSAPENO T POZNO AEK ESEJ RYZ T ENE JAR PY EAE 
zg z — E FELE T EN AT KDLOZWACĄ MCT W DZLORA DAT WR. 


przez emisję nowych 400.000 sztuk akcji nominalnej wartości po 200 m. p. 


Nowo wydane akcje narówni ze staremi partycypować będą w zyskach Banku od dnia 1 styczsią 1921 r. 

Botychczasowi akeconasriusze do dnia I kwietnia 1921 r. nabywać będą mogli po dwie nowe akcje w sto- 
sunku do jednej posiadanej starej po kursie 275 m. p. za sztukę z doliczeniem 4), za kanon od dnia 1 stycznia po dzień wpiaży. 

Nowi sukskrybeńnei do dnia 27 maja 1921 r. nabywać będą mogli akcje po kursie 325 m. p. za sztukę z do- 
liczeniem 9), za kupon od dnia l-go stycznia po dzień wpłaty. 


Za rok 1918 wypłacono akcjonarjuszom 8, dywidendy 
» » 1919 » » 9°% w 
„ » 1920 proponuje Wydział Wykonawczy 10°% >: 


Zgłoszemia i wpłaty przyjmują bezposrednio lub pocztą: 
- — Instytucja Centralna w Warszawie i Oceziały: 
I-szy Oddział miejski, Warszawa, Marszałkowska 153 


oraz Oddziały: 


BORYŚŁAW, ul. Pańska, DĘBICA, DROHOBYCZ, GDAŃSK, Gr. Woliwebergasse 27 (Dom własny), 

JAROSŁAW (dom So, KRAKÓW, ul. Pijarska 2, LUBLIN, Krakowskie Przedmieście 27, 

LWÓW, Halicka 19 (dom własny), ŁÓDŹ Piotrkowska 49, POZNAN, (dawniej Drezdner Bank) Plac 

Wolności 11, PRZEMYSL (dom własny), SANOK (dom własny), STANISŁAWÓW, Sobieskiego 30, 
Ajeniura SNIATYN. 


Prócz tego zgłeszenia i wpłaty przyjmują: 


W Warszawie: Bank Handlowy w Warszawie i jego oddziały, Warszawski oddział Banku Handlowego 

mania W Lodzi, Bank Zachodni i jego oddziały, Bank Towarzystw Spółdzielczych i jego oddziały, 
Bank Ziemiański i jego sdi, Bank Kredytowy w Warszawie i jego oddziały, Bank Wschodni Sp. Akce. i jego oddziały, 
Bank Centralny dla Handlu, Przemysłu i Rolnictwa, Bank dla Handlu Zagranicznego w Warszawie, Bank Międzyna-- 
rodowy w Warszawie, Warszawski Bank Stołeczny i jego oddziały, 


W Małopolsce: Połski Bank Krajowy i jego oddziały, Polski Bank Przemysłowy i jego oddziały, Bank Hi- 
Z OZON NM POteczny i jego oddziały, Ziemski Banx Kredytowy i jego oddziały, Akcyjny Bank Związ- 
kowy į jego oddziały, Wiedeński Bank Związkowy, filja we Lwowie. 


„dotychczasowi akcjonarjusze mogą subskrybować tylko we własmych oddziałach Banku. 

Wpiaty uwzgiędniane będą w porządku chronologicznym, przyczem Zarząd Banku zastrzega sobie prawo nie- 
uwzgiędnienia poszczególnych zgłoszeń. 

Wpłaty nieuwzgiędnione, iub przesubskrybowane ponad Mk. 109,000.000— zwrócone zestaną po upływie terminn 
subskrypcji wraz z 4, od dnia zgłoszenia, wzgiędnie stosownie do życzenia reilektaniów — zaliczone zostaną z tem 
samem oprocentowaniem na peczet dalszych zamierzenych emisji. 

Nowonabywey eirzymają oryginalne akcje wraz z kusoneiu za 1921 r. bezpośrednio po wpłaceniu sumy zdeklarowanej. 
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